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Prezesa, Rady Ministrów 
tow. J. Cyrankiewicza,  wygłoszónej 
w dniu wczorajszym w Sejmie zawie 
ra szeroki program działalności rządu 
i narodu polskiego na rok 1950 — 
pierwszy rok Planu Sześcioletniego. 
Realny program musi być oparty naj 
przedstawieniu zarówno naszych do 
tychczasowych osiągnięć, stanowią 
cych pankt wyjścia pracy w roku 
1950, jak 1 całej sytuacji międzyna- 
rodowej, w której działalność nasz; 
będziemy rozwijać. Expose szefal 
Rządu zawiera też podsumowanie wy 
ników naszej dotychczasowej pracy, 
jako też analizę sytuacji politycznej 
w świecie. 


Expose 


f mæarodu polskiego 
Exposé tow. premiera J. Cyrankiewicza 


— wygłoszone: na 


SR 


posiedzeniu Sejmu Ustawodawczego- RP. 


pogłębiająca się przyjażń ze Związ- 
kiem Radzieckim, jego pomoc i prz 
kład stanowi niepośledni czynnik na 
szej siły, Braterska współpraca z 
bratnimi krajami antyimperialistycz 
nego obozu pokoju, który w ciągu 0- 
statniego roku odniósł tak wspania- 
łe sukcesy i rozrósł się do tak po- 
tężnych rozmiarów, że obejmuje 
trzecią cz ludności całego świata 
— stanowi gwarancję naszego beze 
pieczeństwa międzynarodowego. 


Rok 1950 — rokiem 


str. 


środki wytwarzania w stosunku do 
wykonania 1949 r, wynosi ok. 17,4 


W 1950 r, powstaną nowe elektro 
piece martenowskie, 
stalownie, fabryki ma- 
szyn, rozszerzy się produkcja celu- 
włókien syntetycznych, 
staną nowe chłodnie,* będą rozbudo 


gi 


pow- 


p. 


75 posiedzenie 


WARSZAWA (PAP). — Porządek 
dzienny 75 posiedzenia Sejmu Usta 
woódawczego RP w dniu 3 lutego 
1950 r. wypelniły expose premiera 
Rady Ministrów 1 Ministra Skarbu 
oraz debata nad wygłoszonymi ex- 
Doe. i 

Na. posiedzenie. przybył rząd z 
Premierem Cyrankiewiczem, wice 
premierem Korzyckim i Marszał 
kiem Polski Rokossowskim na cze- 
le. W lożach dyplomatycznych zaje 
li miejsca członkowie korpusu dy- 
plomatycznego z amasadorem Związ 
ku Radzieckiego W. Lebiediewem 
na czele, 

Posiedzenie otworzył marszałek 
Sejmu Władysław Kowalski, który 
powiadomił na wstępie Izbę, że o- 
trzymał pisma ze zrzeczeniem się 
mandatów poselskich od posłów: 
Stanisława Halasa, Terzego Drewno 
wskiego oraz Stefana  Bancerza. 


Na stronie 5-ej zamieszczamy wyjątki z referatu 


sekretarza KC PZPR 
tow. ROMANA ZAMBROWSKIEGO 


t 


Zadania organizacji partyjnych w dziedzinie 
roziwoju spółdzielni produkcyjnych 
wygłoszonego na naradzie sekretarzy Komitetór 
Wojewódzkich i Powiatowych PZPR 
ro dniu 51 stycznia 1950 r, 


Sejmu Ustawodawczego RP 


gaśnięcie mandatów wyżej wymie- 
nionych posłów. 

Po, załatwieniu formalności mar= 
szałek „przekazał do komisji praw- 
niczej i regulaminowej wnioski od 
powiednich władz o wyrażenie zgo 
dy przez Sejm na pociągnięcie do 
odpowiedzialności karnej posłów: 
Franciszka Roch - Kowalskiego i 
Stanisława Wrona-Merskiego: o ze- 
awolenie na wszczęcie i prowadze- 
nie postępowania karnego przeciw- 
ko posłowi Stanisławowi Kowal- 
sklemu oraz o zezwolenie na pocią 
gnięcie do odpowiedzialności dyscy 
plinarnej przez Radę Adwokacką 
posła Bronisława Kloca. 

Izba przystępuje do pierwszego 
punktu porządku dzierńnego. Mar- 
szałek udziela głosu prezesowi Ra 
dy Ministrów tow. Józefowi Cyran 
kiewiczowi,. który wśród  burzli- 
wych oklasków rozpoczyna swe 


Sejm Ustawodawczy stwierdził wy 


expose. 


Cesarz Hirohito i jego generałowie 


Rok ubiegły” mial = fw založeny nowych sukcesów 

perialistów — być rokiem ich ofeni aż: k A $ bi 
Syuy, a slaf się" jednakie _oktem poda EC, a a izy dopuścili się najcięższych zbrodni przeciw ludzkości 
ich klęsk, rokiem wielkich zwy- Hre Woj cw glow Pi Ą OB e : : : 
cięstw w walca o pokój i postęp. łe są CAR Ez RCA véte ZSRR domaga się postawienia japońskich zbrodniarzy wojennych 


Do tej walki o pokój i postęp 
naród polski wniósł nie mały 
wkład, Miarą tego wkładu są nasze 
osiągnięcia polityczne, gospodarcze if 
wyniki naszej działalności kultural- 
nej | oświatowej. Miarą naszej | 

w tym względzie na rok 1950 są 


Wysoka Izbo! 


Wstąpiliśmy w fen røk w warun- 
kach zwycięskiego przedterminowe- 
go wykonania Planu Trzyletniego i 
przekroczenia zadań planu 1949 r, 
Rośniemy i krzepniemy gospodar- 
czo z każdym dniem przede wszy 


niem ich działania na organizm ży- 
wych ludzi, produkcją pocisków i o- 
pracowywaniem metod zarażania te- 
rylorium przeciwnika. Oddział drugi 
tej formacji miał 4 i pół tysiąca spe- 


przed Międzynarodowym Trybunałem Sprawiedliwości 


MOSKWA (PAP). — Agencja TASS 
mbasadorowie ZSRR w Wa- 
i Pekinie wre 
| czyli rządom USA. Wielkiej Brytanii 
Republiki Ludowej notę, 


no w Mandżurii ośrodek bakteriolo- 
giczny (formację nr 731). Na podsta- 
wie zeznań, oskarżonego Yamady, by 
łego członka japońskiej najwyższej 
rady wojennej i dowódcy naczelnego 


nasze plany polityczne i-gospodarczed u progu pierwszego roku Planu | 5im dzięki twórczemu entuzjazmowi postawienia ` przed | cjalnych wylęgarni dla rozmnażania | armii kwantuńskiej, ustalono, fot- 
oraz nasze plany w dziedzinie tozwo- oletniego, _ musimy sobie | Polskich nias pracujących i dzięki | Trybunałem Międzynarodowym głów | pcheł, przeznaczonych do  rozpó-|macja nr 731 przygotowywała środki 
ju kultury, i oświaty. Zadania, jakie cy uświadomić, że odtąd OParein, jakie znajdujemy w na- organizatorów í inspiratorów | wszechniania dżumy. wojny _ bakteriologicznej przeciwko 
sobie stawiamy na rok 1950 są duże. ystkie sprawy muszą być podpo- | Szym wielkim sprzymierzeńcu ZSRR bakteriologicznej — cesarza Funkcje formacji nr 100 były ana-| ZSRR, Chinom, Mongolskiej Repubii. 


Chcemy podnieść o 16,9 proc. ogólną 


rządkowane temu wielkiemu i za- 
sadniczemu celowi, jakim jest wyko 
nanie planu, Od 
Sześciołetniego zal 


ykonania Planu 
y dobrobyt, sto- 


oraz w krajach demokracji ludowej. 
Przemysł 


Pierwszy rok Planu Sześcioletnie 


Japonii Hirohito i 4 generałów japoń 


Nota stwierdźa na podstawie mate 
riałów procesu, odbytego w grudniu 


logiczne z funkcjami lormacji nr 731, 
z tą różnicą, że formacja ta specjal 
zowała się w zarażaniu bydła i za 
siewów. 


ce Ludowej, a także przeciwko woj 
skom USA i innych państw Í stoso- 
wała broń bakleriologiczną w 1930 r. 
przeciwko ZSRR i Mongolskiej Repu- 


pa życiowa, rozwój kultury i oświa- |80 przyniesie. dalszy poważny przed Trybunałem Wojsko-| Poza tymi formacjami Japoń blice Ludowej, w latach 1940 — 42 
damy do jiżytku nowe ty. stan zdrowotny, bezpieczeństwo i| Wzrost produkcji we wszystkich ga | Wym w Chabarowsku przeciwko ja | utworzyli na terylorium Chin Środko- 
przemysłowe i nowe ważne działy WŠ cala przyszłość naszego kraju. łęziach przemysłu. pońskim zbrodniarzom wojennym — | wych i południowych 2 analogiczne 
już istniejących zakładach. RózpoczĄ Chcę tylko stwierdzić, na podsta-| Ogólia wartość produkcji prze- |gen. Yamadzie i innym — że japoń: formacje pod nazwą „Ei' i „Nami”. 
niemy produkcję wielu. wytworówĄ wie doświadczenia realizacji Planu |mysłu  palstwówego według cen |Skle koła rządzące z cesarzem Hir W toku eksperymentów .nad żywy- | cja nr 73! powstała w 1936 r. na mo- 


nieznanych dotąd naszemu przetnysło 
wi. Podniesiemy o przeszło jedną 
trzecią naklady inwestycyjne i hę: 


Trzyletniego, 2e istnieją wszelkie 
obiektywne dane wykonania: Planu | 
Sześcioletniego, Ale zwycięskie wy- | 


niezmiennych wzfasta 0 16,9 prot. 
w . stosunku do wykonania 1949 
roku. 


hito na czele przygotowywały w cią- 
jgu wielu lat wojnę bakteriologiczną. 
Plany zbrodniarzy japońskich przewi 


mi ludźmi w formacji ne 731 uśmier- 
cong ponad 4 tysiące obywateli chiń- 
skich i radzieckich, Przewód sądowy 


cy specjalnego tajńego rozkazu Hiro- 
bflo, zaś w 1940 roku na podstawie 
dalszych rozkazów cesarza utworza- 


dziemy walczyć o usunięcie istniejązf konanie planu zależeć będzie od su- | Bardzo żnaczny jest wskaźnik | UywalY masowe stosowanie przeciwko | ustalił, że japońscy. agresorzy|no 4 nowe filie tej formacji. W ten 
cych „jeszcze w tym względzie dysprof my twórczego! wysiłku, jaki klasa | wzrostu szeregu przemysłów produ | 4hiom i ludności cywilnej bakterii nie tylko przygotowali, ale i słoso- | sposób zdemaskowany został cesarz 
porcji. -Chcemy wprowadzić systemi robotnicza a z nią masy pracujące szości. Do | gumy, cholery, tyfusu, nosacizny, | wali broń bekteriologiczną: w roku | Hirohito jako jeden z głównych ucze 
planowego zatrudniania kadr specja-f dadzą z siebie w najbliższych là- enya ika i innych niebezpiecznych | 1939 przeciwko Mongolskiej Republi- | stników przygotowania wojny bakte 
listów i zapobiec płynności kadr“ wj tach, motoryzacyfiy, w "m odsetek | chorób. epidemicznych, 3 ce Ludowej i ZSRR, w rejonie rzeki | riologiczne 
dziedzinach szczególnie ważnych dla] - Przystępujemy. do realizacji Pla- | wzrostu wynosi 45 proc. przemysł |, Produkcją bakterii i pocisków bak- | Chałhin-gol, w latach 1940 — 1942 w GENERAŁ SŁUŻBY SANITAR: 
gospodarki narodowej. ru” 'Sześtiołetniezo "W Marunka maszynowy — wzrost o 246 proc, |tgriologicznych, szkoleniem specjal-| wojnie przeciwko Chinom, a nadto NEJ — ISIL SIRO. 

Zrobimy w. 1950. r. dalszy krok -wf litycz które” stwarzają przemysł taboru i sprzętu kolejowe |q/g" oddziałów dla masowego zara- | dokonali szeregu bakteriologicznych| Przewód sądowy ustalił, Że gen 
dziedzinie podnoszenia rolnictwa naj kowo- pomyślną atmosterę dla dal- [go — wzrost o 27.1 proc. przemys |7gnia ludności, wody, bydła í zasie | dywersji przeciwko ZSRR, irọ zorganizował i stał na czele 


wyższy poziom we wszystkich jego 
działach, Rok bieżący będzie rokieśm 
dalszego rozwoju Państwowych Go- 
spodarstw Rolnych, spółdzielni pro- 
dukcyjnych 1 ośrodków maszyno- 
wych. Będzie to rok dalszego silnego, 
wzrostu handlu socjalistycznego, rok 
rozwoju naszego handlu zagraniczne- 
go ze wszystkimi krajami, które chca, 
z nami wymieniać towary na zasa 
dzie wzajemności korzyści, a nie dykj 
tanda i presji. 


wartość produkcji przemysłowej w 
porównaniu z rokiem 1949. Chce- 
my silniej jeszcze podnieść pro- 
dukcję środków wytwarzania. Od- 


szych sukcesów gospodarczych. Zj 
dnoczona klasa robotnicza pod przy 
wództwem PZPR, stanowi ośrodek, 
wokół którego: skupiła sie ogromna 
większość naródu przeniknięta jed- 
na ideą PRACY DLA POLSKI LU- 
DOWEJ. 

Przed kilkoma miesiącami nastą- 
piło z kolei zjednoczenie ruchu lu- 
dowego w ramach Zjednoczonego 
Stronnictwa Ludowego, — dalszy 
krok na drodze wciąż postępującej 
konsolidacji politycznej narodu. Na- 


budowy maszyn ciężkich — wzrost 
proc, przemysł elektrotech- 
proc.. prze- 
wzrost o 21,3 
0 
proc, metali nieżelaznych — wz 
o 19,1 proc, ceramiki budowłańej— 
wzrost 0 46,1 proc. itd. 
Udział przemysłów 


produkują- 


cych środki wytwarzania w ogólnej 
przemysłu państwowego 
m; 


produkej 
wynosi ponad 60 proc. Glob: 


rost przemysłów produkujący 


wów zajmowały się specjalne forma- 
cje bakteriologiczne nr 731 i nr 100, 
wchodzące w skłąd armii kwantuń: 
skiej. Liczne fjlie tych formacji roz- 
mieszczono wzdłuż kierunków głów- 
nych uderzeń przewidzianych w jā- 
lanie operacyjnym wojny 


Formacja nr 731, rozlokówana w po 
bliżu Chatbina, liczyła około 3 tysi 
cy pracowników naukowych 1 lech- 
nicznych. Oddziały tej formacji zaj- 
mowały się badaniem i hodowaniem 


Sąd radziecki skazał 12 japońskich 
zbrodniarzy wojennych, którzy przy- 
gotowywali i stosowali broń bakterio 
logiczną. Byłoby jednak niesprawie- 
dliwe — stwierdza nota — pozosta- 
wienie bez kary innych głównych or 
ganizatorów i inśpiratorów tych po- 
twornych zbrodni. 

Do ich rzędu należą przede wszyst- 
kim: 


CESARZ. JAPONH—HIROHITO. 
Przewód sądowy w Chabarowsku 
ża-na mocy specjalnych taj- 


czymi eksperymentami na żywych lu» 
dziąch, osobiście opracował metody 
iżycia zarażonych dżumą pcheł i 
skonstruował specjalne bomby por- 
celanowe, tzw. „Bomby Isi", przezna 
czone do zrzucania ładunków zaka- 
żonych pcheł z samolotów. Isii Siro 
kierował csobiście ekspedycją. for: 
macji nr 731 w Chinach w latach 
1940—42, w toku której wywołano e- 
pidemię dżumy, tyfusu itd, któr 


n e l e paoi Aa turalnym następstwem zjednoczenia śmiercionośnych hakterii, sprawdzi Hirohito — utworzo- | spowodowały” śmierć tysięcy osób 
y= ze wiążkie lawie lay nori ruchu ludowego fest dalsze, wzmoc- | 22CM NN spośród chińskiej ludności cywilnej. 
JRG aipa w roku pieżącym ojj nienie I zacieśnienie sojuszu między B dziem racować W di Ws AUE „_„| Powyższą rolę Tsił Siro ustalili 

ztos a we ięjj Klasą robotniczą a pracującym chłop zczegółowo Kawasima, Nisi |. Furui- 

# 34 proc. Jest to zapowiedź, że będzie] stwem. 8 y p y Jn ] | p | ed J którzy żyli w ue 
my Pewnie SYG do oz Czyny sobię wice owe E E ajniej, 1EpieJ I. OSZCZQONIEJ [E Sy moiy tezy tepsa 
PO a krajami demokracji Judo-| że wrogowie Polski Ludowej, zarów obowiązania kobiet na dzień 8 Marca znań tych wynika, że na rozkaz Isii 


i ef no w Kraju, jak i zagrani. 
wej w dziedzinie gospodarczej 1 wef prrostali 

wskistkich innych, dziedzinach. Tag Frzestali swej działalno: 
jółpraca jest podstawą naszej nie- 


nie za- 
i. Jesteś Ą 
w pełni świadomi, że w miarę wający do podejmowania 


Siro stosowano broń bakteriologicz- 
| ną przeciwko ZSRR i Mongolskiej Re 
do 102 proc, zespół tow, Ściegiennej | publice Ludowej, że również na jego 


Apel robotnic PZPB im. Stalina wzy | zania kobiet 
zobowią- | wełnia! 


akładów bawełnianych, |tow. Klimczak zwiększy wydajność 
ych, dziewiarskich itp. 


w postępów budownictwa’ socjalistycz- | zań dle uczczenia Międzynarodow i ś „ do 103 proc., zespół tow. Dryga: |rozkaz dbk: zakaż $ 
RAL podi AA anal zi edzynarodowego proc., zespi yga: | rozkaz dbkonywano zakażania zbior. 
leżności i pasze]: wzrastającej welad nogo w naszym kradu w miarę Bad | pna a n Międzynarodowego SORNE AW NE.22 | zjewicz — do 104sgpbc. wykonania ba |ników wody | żywności. W 1945 r. 
AZ Redy Ministrów: żapówiedziałjj zostania naszych zwycięstw — ZA- | ek wśród licznych rzesz kobiet, PRADO PS Sy u prOdoKGY RAIE Isii Siro, kierował przygotowaniami 
rezes Redy ! OSTRZA SIĘ WALKA KLASOWA. z © deJa: iństruktorka tkalni, zohowią- do zastosowania broni bakteriologicz 


oddanie pod obrady Sejmu, szere Miel 
ważnych projektów usławodawczych.| g vy, 


my przykłady różnych form |zatrudnionych w łódzkich instytu- |zvję się w okresie od 1 do 28 lut 


i politycznej, aż po usiłowa- |cjach i zakładach. Ze wszystkich od- | dla uczczenia Święta Kobiet codz 


Zobowiązania kobiet 
w PZPDz Nr 1 


nej pizeciwko ZSRR, Stanom Zjedno- 
czonym i Wielkiej Brytanii, stając po 


Nójważniejszym z nich będzie niewat NAAA AH 2 Meas $ ę A 

MNA ptak: dotyczący dalszej “ded Me pra ZJOCIZ wrogich | cźiąłów produkcyjnych napływają douczać słabych tkaczy, celem „pod nownie na czele formacji ni 731. 
e proj btyczą: ARE lu państwowego | m U Ę niesienia ilości i jakości produkcj.| Zebranie członkiń Ligi Kobiet w| Działalność jego odznaczała się szcze 

mokratyzacji naszego aparatu pań-| zospodarczego, do życia polityczne” | "iezliczone zobowiązania. Na zebra- | g Bństwem, Yamada Oki 


J Poza tym postanawiam przy, pra a 
stwowega prez uczynienie oz go. Próby takie są możliwe i w przy | niech i masówkach podejmowane są | krosnach wyprodukować 20Q a sze 
PEME E S w gminie, elegy i być czujnym, by | żywiołowo odpowiednie uchwały, na: | try" — oświadcza: tow. Stefania Ko: | głoszonym przez dyr. nacz. tow, Inis— | czynniejszych uczestników przygoto- 
OE ced, Raala 2 iec. j _„g[cechowane. przede wszystkim | dąże: | bier à ć ślającym ogromne znaczenie | Wań do wojny bakteriologicznej. 

Ta opiatai Kites bedzie miała o a Państwo Ludowe jest dziś | niem do dalszej poprawy 1 zwiększe:,| Zespół tkacki tow. Okoń podnieśle | lego święta, obchodzonego urocz GENERAŁ SŁUŻBY SANITAR- 
iei gop EAA y zi BENA By, porraytówat nia ALE produkcji, | wykonanie bazy produkcyjnej ze 101,5 | przez kobiety całego świata, zebrane x NEJ — KITANO MASADZO. 
a ay eee A ZE Pe zerka * kę A, pieces więcej, le | proc do 105 proc, Zespół tow. Cz zgłosiły masowo swój udział w akcji, „a mocy zeznań gen, Yamady, Ka. 
pracy ż ludowym aparatem państwo-ll mamam piej i oszczędniej — brzmią zobowią z 97 proc. do 103 pr zapoczątkowanej przez PZPB im. Sta- | Wasimy, Kadżicuka i innych ustalono, 
wym, dla wzmożenia walki z biuro- z; Jina. Tow. Wieczorek, krojczyni, po- zde był On. dowódcą formacji nr 731 
kratyzmem i dla rozwoju budownic: | renkiewicz sprawie stosunku Państw» | proste i- jasne; walka o pokój, walka | francuskim, — rząd polski nie chcef stanowiła zorganizować zespół” naj- | 9d sierpnia 1942 r, do marca 1945 r., 
twa socjalistycznego w Polsce. Waż. || Kościoła. Premier jeszcze raz spie. |o poszanowanie prawa I umów mię- | dopuścić do tego zerwania. Wniosek] wyŻszei: jakości. Zespoły szwaczek: | kierowal osobiście przygotowaniami 
ne znaczenie mają też prace nad zmia | CYzował zasadnicze stanowisko rządu | dzynarodowych, o rozwój współpracy | rząd polski pragnie normalizacji sło-| tow. tow. Bednarz i Walczak podnio- |do, wojny bakteriologicznej i brał u- 
na podziału arministracyjnego pań-|w tej sprawie — nieuglęte dążenie | między narodami bez względu na dzie | sunków z Francją 4 jedynie od rządajsa o 5 proc. jakość swej produkcji | dział w jej stosowaniu przeciwko CH 
stwa, nad uporządkowaniem gospodar | do normalizacji stosunków z Kościo- |lące ich różnice ideologiczne, walka | francuskiego zależy, normalizacjaj Kcbiety, zatrudnione w biurze, posta- |nom w 1942 r. Nota podaje szczegó. 
ki elatowej w organach państwo- |lem na płaszczyźnie uznania re |przeciyko podżegaczom wojennym i |tych stosunków. nowiły zwiększyć oszczędności na ar |lowy opis zbrodniczej działalności 
wych I w przedsiębiorstwach uspołecz | alizowanej przez rząd polskiej racji |ich awanturniczym przedsięwzięciom. | Tow. Premier Cyrankiewicz podktejj tykułach piśmiennych i podnieść dy-| gen. Kitano zarówno w dziedzinie 
nionych 1 wreszcie nad ulepszaniem |stenu. Polska Ludowa zapewnia wol| W walee tej stoimy i stać będzie- |ślil, że program rządu jeśt realny.|Scypline pracy. Zespół młodzieżowy | przygotowywania środków do prowa- 
stylu pracy. kierowniczych organów |noxć religii, praktyk religijnych :|my u boku ZSRR I calego Świata de- |Jest to oczywista prawda widocznaj Kol Marcińczak w krajalni podniesie | dzenia wojny bakteriologicznej i pro. 
państwowych i wprowadzeniem do | działalności charytatywnej, ale — |mokratycznego, walczącego o wol. | dla każdego. Realny jest program rząj| jakość produkcji o 1 proc. dukcji „wszelkiego rodzaju szczepio- 


Nr 1 odbyło się w nastroju | gólnym okru: 
tego zapału. Po referacie, wy-|Ślił gen, Isii Siro jako jednego z naj- 


nich zasady kolegialności. izecz jasna — nie dopuści do tego, | ność, przeciwslawiającego się impe-|du i realne są wszystkie przesłanki, dne podkreślenia zobowiązania ©: 

odno nadn wić An DO T pod PRVEK A mobili- | rialistom, Wyrazem tej polityki jest | na których się on opiera. Podstawaj pcdjęty członkinie organizacji ZMP % 
gram rzgdu w dziedzinie oświaty, kul |zowaho „siły wrogie Polsce Ludo- |zapowiedziane przez tow. Premiera | programu rządu | narodu są: patrio-|kol, kol. Pasterska, Kw Komunikat 
ary | rozwoju urządzeń socjalnych; | ugi, CZY leż uprawiano marnotiaw-| uznanie rządu Republiki Vietnam- | tyczny entuzjazm twórczy naszego tul Banasiak, Gaworska,  Droża: 

i ilustruje to | [79_9rosza publicznego. Prezes Rady | skiej. Tow. Premier omówił przy oka | du pracującego, solidarność i współ-||bilowska, Urbańska, « Jezionowska. UWAGA: KIEROWNICY 


Najwymowniej mo; Ministrów podkreślił też z siłą, że| zji 


sprawę stosunków polsko-francu- | praca ze Związkiem Radzieckim i kraj] Dzikołowska, Fidosówna, Marcińczyk, 
Polska Ludowa udzieli pełnego popar | skich. Żanalizował on spokojną po: | jami demokracji ludowej, twórcze si-|Kryszka, Borkowska, Wojterska, Kral 
Ga, wiekszości księży, która z pobu- | sławę rządu polskiego i nerwowe po- |ły narodu polskiego i solidarność luka i Glinkowska, które postanowiły| W dniu 7 lutego br. w lokalu O: 
dek patriotycznych pragnie współpra czynania rządu francuskiego. Rząd | dzi pracy budujących socjalizm. zwięki wydajność pracy o 5 proc. |środka Szkolenia Partyjnego T x 
) k cować z Państwem. j francuski uprawia wrogą politykę wo| W oparciu o te siły zrealizuje-||podnieść swą domość. polityczną |gutta Nr. 1, odbędzie ae i od: 18 
Ezio lenia wiegodlo |m pose, Prezesa Rady Ministrów o. | bec naszego wychodźstwa. Rząd pol-| my zadania pierwszego roku Plai przestrzegać wzorowej dyscypliny |poferat u, y OGbedzie się o godz, 18 
nym czynnikiem utrwalenia niepodlo | mawia też zasadnicze momenty naszej |ski broni słusznych praw wychodź. |ny Ś í ? k thE SEE 205 
gtości i cbrony pokoju. polityki zagranicznej. Zasady, który. | stw, Rząd francuski chce zerwać wie| o pokój t prz ay R WEN 
Dłuższy ustęp poświęcił tow, J. Cy-| mi kiertłemy sie w ivm wzoledzie salzv łaczace nasz naród z narodem | u Socializmi Ogrod Bakojani Partyjneso 


POLITYCZNI GRUP 
SAMOKSZTAŁCENIOWYCH 


Str, 2 


Program działania 
rządu i narodu polskiego 
Expose tow. premiera J. Cyrankiewicza 


— wygłoszone na posiedzeniu: Sejmu. Ustawodawczego RP 


„(Dalszy ciag ze str. 1-szej) 
wywane kamieniołomy, cementow 
nie i t. p. 

Przemysł państwowy rozpocznie 
produkcję wielu ważniejszych arty 
kułów przemysłowych, dotychczas 


nie wytwarzanych, jak żelżzo - ni- 
kiel, miedź elektrolityczną z rud kra 
jowych, kotły specjalne, czerpaki, 
barki, trawiery, motorowce, produk 
ty syntetyczne i w. in, 


Inwestycje 

Tegoroczny Plan Inwestycyjny 
jest o około 38 proc. wyższy, niż 
plan roku ubiegłego. Wzrost ten — 
ną tle dużych przecież rozmiarów ro 
bót w roku 1649 — jest niewątpli- 
wie bardzo poważny. 

W ramach tegorocznego planu bar 


dzo poważne zwiększenie wykazuje 
plan importu inwestycyjnego. Pomy- 
lny przebieg realizacji importu na 
tym odcińku w, roku 1949 oraz fakt, 
że coraz większy odsetek dóbr inwe 
cyjnych dostarczany jest nam 
bratnie narody ZSRR. i demo- 
i ludowych — gwarantują wy- 
konanie planu importu inwestycyj= 
nego w roku 1950, 

I znowu charakterystyczną cechą 
Planu Inwestycyjnego na rok 1950 
jest położenie nacisku na produk: 
ne gałęzie gospodarstwa narodowe- 
go oraz wżmoćnienie nakładów na 
budowniętwo mieszkaniowe i socjal 
ne. szczególności nakłady na prze 
mysl, gótnictwo L rzemiosło wżrasta 
ją w roku 1950 do 42,2 proc, nakła- 
dów. 


inwest; 
acji, 


rastających _osią- 
cyjnych, rozwój nas 
szego szkolnictwa wyższego, zarów 
no pod względem treści. progrdmo- 
wych i struktury organizacyjnej 0- 
raz. rozwój uki, charakteryzują 
poważne opóźnienia w stosunku do 
innych adcinków naszego Życia. 
Aby zaradzić temu stanowi rze= 
czy Ministerstwo Oświaty wraz z 
Radą Główną do Spraw Nauki i 
Szkolnictwa Wyższego przystąpiło 
w obecnym roku akademickim do 
reorganizacji programów i strwktu- 
ry wyższych uczelni. Doniosłą zmia 
ną stało się wprowadzenie dwusto- 
pniowości studiów. Pierwszy sto- 
pień obejmuje trzy lub trzy i pół 
letni program nauki, po przerobie- 
niu którego student uzyskuje tytuł 
zawodowy, Drugi stopień — magi- 
sterski udostępniony będzie absol- 
wentom stopnia pierwszego, którzy 
pragną pogłębić swe studia i po- 
święcić gło prse. naukowej. Trwać 
ono będzie od 2 — 3 lat po czym 
słuchacz ubiegać się może o tytuł 
naukowy. Dwustopniowość studiów, 
wprowadzona dotychczas na wy- 
działach technicznych, rozciągnięta 
a wszystkie kierunki i spe 


Wyjątkiem są jedynie studis le- 
karskie, które trwają 5 lat i mają 
wyłącznie / charakter akademicki 
Celem  zapewbienia - odpowiednich 
warunków rozwoju tegó kierunku 
studiów utworzono w bieżącym ro- 
Ku akademickim z uniwersyteckich 
wydziałów leka farmaceu- 
tycznych i stomatologicznych:— A- 
kademie Lekarskie. 

Po pięciu latach pracy teori 
no - praktycznej, absolwenci Aka- 
demii w. ciągu. dalszych dwu lat. za 
w aparacie ogólnej krajowej 
siużby zdrowia zdobywać będą pra 
wo samodzielnej praktyki lekar- 
skiej. 

Zmieniony program nastawiony 
jest na wychówanie pracowników 


nowego typu — lekarzy społeczni- 
k 


Wyższe uczelnie, katedry i zakla 
dy naukowe są 'i będą przez długi 
jeszcze czas podstawową bazą nauki 
badawcze, Polski Świat naukowy 
ceraz lepiej rozumie konieczność 
koordynacji, a w następ- 
stwie, i planowania badań: nauko- 
wych. Świadczą o tym samorzutnie 
powstające na wy 'h uczelniach 
instytuty i zespoly pokrewnych ka 
tedr, ce więż organizacyj 
mą i opracowujące wspólny plan 
pracy, Zadaniem obecnej reorgani- 
zacji jest przyśpieszenie í pogłębie- 
nie tego procesu. _ Dotychcz: 
stem, w któryta poszczególne 2 

jane z katedrami praco- 
żytego po 
uniemożliwiał 
prowadzenie ra większą skalę ba: 
dań naukówych oraz eh planowa* 


Szczególnie wysokie zwiększenie 
nakładów wykazuje dział obrotu to» 
warowego — zgodnie z szybkim tem 
pem rozwoju uspołecznionego apa- 
ratu dystrybucyjnego. 

W innych działach gospodarki na 
rodowej wytaźny wżźrost wykazuje 
budownictwo mieszkaniowe (z 244 
miliard. zł. w r. 1949. do 30,5 milrd. 
zł. w r, 1950), działy socjalne i ù= 
rządzenia użyteczności publicznej, 
przy równoczesnym ograniczeniu bu 
downictwa administracyjnego. 


Pokrótce chciałbym omówić osiąg 
nięcia i zadania w dziedzinie posz- 
czególnych resortów gospodarczych. 

Aby zapównić wykonanie wielkich 
zadań, jakię stoją przed przemy- 
siem węgłowym, przeprowadzony 
będzie szeroki program mechanizacji 
robót górniczych, 

Na Kartę Górniczą tysiące górni- 
ków odpowiedziało akcją przyjmowa 
nia długofalowych zobowiązań pro- 
dukcyjnych,  zainicjowaną przez 
sławnego dziś w całej Polsce górni- 
ka Markiewkę. W celu skoneentro- 
wania uwagi kierownictwa resortu 
na sprawach górnictwa, rząd wnosi 
do Sejmu projekt ustawy o przeka- 
zaniu spraw energetyki Min. Prze- 
mysłu Ciężkiego i przeprowadzi re- 


organizację Min. Górnictwa aby u- 
sprawnić zarząd sprawami 
wymi. 


węglo- 


tość globalna produkcji tego 
wyniosła w r, 1949—40 proc. 
i produkcji całego  przemy- 
słu polskiego. W przemyśle ciężkim 
z ły się nowe formy współzawo 
dnictwa, jak np, inicjatywa załogi 
zjednoczenia hajduckiego, tow. Wa- 
laszczyka, Kulińskiego, Mateli, 
Przemysł rolny i spożywczy skute 
cznie pokrywa coraz bardziej rosną 


sunko' niewielkie , 
jak również i niedi 
persónelu naukowego. 

W. związku z tyh na początku 
1950 roku przystąpidho”dó przebu 
dowy instytutów uczelnianych i 
połu katedr. Łączyć one będą kate- 
dry i związane z nimi zakłady na- 
ukowe o zbliżonych zadaniach nau 
kowa-badawczych i dydaktycznych. 
W bieżącym roku akademickim 
powstał cały szereg nowych insty- 
tutów, jak ñp.: Instytut Medycyny 
Pracy w Bytomiu czy Instytut Hi 
storii w Łodzi. Celem tych now; 
jednostek będzie realizacja wspó 
nego planu pracy naukowo - bada 
wczej, 

Obecna reforma umożliwia stoso= 
wanie w Polsce podstawowych wa- 
runków nowoczesnej pracy nauko- 
wej, opartej na plamowości i zespo 
łowości. Rozbudowa sieci samodziel 
nych instytutów, pracujących w o- 
parciu o zakłady uniwersyteckie, u 
możliwi zaspokojenie określonego 
zapotrzebowania społecznego w sze 
rokim tego słowa znaczeniu, 


wyposażeni: 
eczna. ilość 


eq konsumcję przetworów spożyw- 
czych, Konńgumcja cukru na głowę 
jest dziś u nas w stosunku do 1938 
r. wyższa o 70 proc, mydła o 40 pro- 
cent, tytoniu o 60 proč, piwa 6 134 
proc. 


Szeroko rozwija się kontraktacja 
roślin, powodując zwiększenie glo- 
balne plonów i stały wzrost rento- 
wności gospodarstw chłopskich, dro 
boy 1 srednich, ?, 


Przemysł lekki połöży główny na= 
ċisk na wybitne polepszenie jakości 
produkcji, fozszerzenie produkowa- 
nego asórtymentu 1 obniżenie kosz- 
tów własnych przez zwiększenie wy. 
dajności pracy | zniżenie notm zuży 
cia materiałów w ogóle, a zmniej- 
szenie zużycia surowców importowa 
nych w szczególności. o, 

Resort komunikacji wykonał plan 
przewozów kolejowych. Celem dalsze 
go usprawnienia gospodarki kolejo- 
wej powołano do życia Generalną 


Dyrekcję Kolei Państwowych i pro- 
wadzone są prace nad zakończeniem 
reorganizacji resortu. 

Poczta może zanotować sukcesy w 
usprawnieniu usług przez skrócehie 
czasu przebiegu przesyłek i wybit- 
ny rozwój prenumeraty: czasopism: 

W oparciu o ustawę o państwó- 
wym gospodarstwie: leśnym nastąpi- 
ła zasadnicza reorganizacja admini 
stracji leśnej. Przed ministerstwem 
tym staje pilne zadanie jak najszyb 
szego odrobienia pewnych opóźnień 
w wykonaniu plant wywóżki drew- 
na. 


MINISTERSTWO ŻEGLUGI 
wykonywało skutecznie swoje za+ 
dania w zakresie gospodarki. porto- 
wej, żeglugi mo: przemysłu bu 
dowy okrętów i tybołóstwa motskie 
go. Tonaż naszej floty jest dziś wyż 
szy od przedwojennego. Polska bu- 
duje dziś i oddaje da użytku statki 
pełnomórskie, które na burtach no- 
SzĄ nazwiska przodówników pracy. 
działaczy robotniczych i daty histo- 
tycznych wydarzeń w historii ruchu 
robotniczego. 


(Dokończenie w dniu jutrzejszym). 
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Rząd RP nawiązuje stosunki dyplomatyczne 


z Vietnamską Repub 


WARSZAWA (PAP), — W dniu 
$ TI. 1950 r. sekretarz generalny M. 
S. Zi%ambasador Stefan Wierbłow-= 
eki wystosował do ministra Spraw 
Zagranicznych, Vietnamskiej Repu- 
bliki Demokratycznej, pana Hoang 
Ming Giand, pismo następującej 
treści: 

PANIE MINISTRZE! 

Mam zaszczyt powiadomić Pana, 
że Rząd Rzeczypospolitej Polskiej za 
poznał się z treścią oświadczenia 
prezydenta Vietnamskiej Republiki 
Demokratycznej, Ho Chi Minha, 
z dnia 14 stycznia 1950 roku. Swia- 


dom tego, że Vietnamska Republika | 


reprezentując jed- 


Demokratyczna, 
vietnamskiego, 


nolitą wolę narodu 


ą Demokratyczną 


sprawuje faktyczną władzę nad kta- 
jem, Rząd Rzeczynospolitej Polskiej 
postanowił uznać Vietnamską Re-. 
publikę Demokratyczną, 

Rząd Rzeczypospolitej Połskiej, 
wierząc w rozwój przyjaznych sto” 
suhków między obydwoma pań- 

stwami, wyraża gotowość nawiąza- 
nia stosmnków dyplomatycznych mię 
dzy Rzeczpospolitą Polską a Viet- 
namską Republiką Demokratyczną i 
dokonania wymiany przedstawicieli 
dyplomatycznych. 


Za Ministra Spraty Zagranicznych 
sekretarz. generalny MSZ 
Stefan Wierbłowski 
ambasador. 


Rada Ministrów uchwaliła 


szereg nowych projektów ustaw 


WARSZAWA (PAP). — Rada Mi |cżego R. P. 
g. | ustawy o przekształceniu 


nistrów na sposiedzeniu w „dniu 8. 
1850 r. uchwaliła szereg projektów 


a wśród „nich projekt 
urzędu 
ininistra Skarbu w urząd mibistra 
Kińansów. Ponadto Rada Ministrów 


ustaw, które wejdą pod óbrady se- |hrzyjęła szereg rozporządzeń i u- 


sji budżetowej 


Sejmu Ustawodaw-.|chwał. 


Cesarz Hirohito i jego generałowie 


— sprawcy najcięższych zbrodni przeciw ludzkości 
ZSRR domaga się postawienia japońskich zbrodniarzy wojennych przed Międzynarodowym 
Trybunałem Sprawiedliwości 


(Dalszy ciąg, ze str. 1-szej) 
nek, jak i w zbrodniczych doświad- 
czeniach na żywych ludziach, wtesz- 
cie w czasie ekspedycji chińskiej, 
gdzie Kitano“ m. in. przeprowadzał 
„eksperymenty” z bombami  zegaro- 
wymi; zakażonymi zarazkami wągli- 
ka. 

GENERAŁ ~ SŁUŻBY WETERY: 

NARYJNEJ == WAKAMACU 

YUDZIRO. 


Aby zapewnić riotmalny rożwój 
nauki, koniecznym, jest zorganizo- 
wanie systematycznego / kształcenia 
kadr. W. 1950 r. uchwalono specjal 
ne stypendia naukowe dla studen- 
tów osiągających nieprzecięlne wy- 
niki w czasie studi 

Wprowadzony, będzie także sy- 
stem kształcenia pracowników nau 
kowych typu radzieckiej aspirantu 
ry. W radzieckich szkołach wyż 
szych istnieje specjalna kategoria 
studentów, przygotowujących się 
do pracy naukowej. Są to tzw. as- 
piranci, Otrzymują oni stypendium. 
odpowiadające płacy urzędnika 
wyższych szczebli uposażenia, Aspi 
rantura trwa trzy lata, w czasie 
których przyszły naukowiec nie mo 
łe zajmować się inną pracą prócz 
zleconej. mu przez szkołę wyższą i 
to w ilości nie mniejszej, niż poło- 
wa normy wykładowcy. 

Podstawowe zagadnienia organi 
zacji nauki w Polsce będą przed- 
miotem obrad Kongresu Nauki. 

Zwołanie Kongresu stanie się nie 
wątpliwie wydarzeniem  przełóomo- 
wym w dziedzinie organizacji i 


'Wakamecu. Yudżiro był od: 1941 do 
1945 r. dowódcą formacji nr 100. Na 
mocy zeznań Yamddy, Hirażakury, 
Mitomo i Hatakt ustałono, .że na roz: 
kaz Wakamacu produkowano broń 
bakteriologiczną i dokonywano dy: 
wersji, połegającej.na' zarażaniu woi 
dy, pastwisk i bydła zarazkami wa~ 
glika i nosacizny. Specjalne ekspe- 


auka polska wobec nowych zadań 


nie. Poważną też bolączką było što 


naukową i nową metodologie 
Przeptowadzoną. phecnie „ refor- 


ma posiada wielkie znaczenie dla 
rozwoju szkolnictwa wyższego. Po- 
zostaje jeszcze do wykofiania 0- 
gromna praca nad programami i u- 
staleniem dokładnej treści. wykła- 
dów. Niemniej ważnym czynnikiem 
jest przygotowanie podręczników, 
bez których efekt reformy ńie bę- 
dzie pełny. 

Plan  sześcioletni, którego celem 
jest zbudowanie fundamentów s0- 
cjalizmu w Polsce, 
szkolnictwem wyi 
dania. Realizacja pl 
cza się bowiem tylka do predukcji 
dóbr materialnych ale związana 
jest silnie z przygotowaniem leka- 
rzy inżynierów, pedagogów itd. 
Kadry te muszą dać wyższe uozel- 
nie. Obecnie wprowadzone zmiany 
ułatwią niewątpliwie szkolnictwu 
wyższemu sprostanie tym. poważ- 
nym zadaniom. 


L. Olbrychtówna 


dycje skierował Wakamacu do rejs- 
nu Trzech Rzek i Kalat padły ong 
możliwość przeprowadzania dywersji 
bakteriologicznej przeciwko ZSRR i 
Mongolskiej Republice Ludowej i do- 
konały szeregu aktów takiej dywer- 
sji Waksmacu brał w 1941 r. i w 
1044 r, udział w narądach sztabowych, 
poświęconych przygotowaniom do 
wojny Dakteriologicznej. 
KASAHARA JUKÍO — GENE- 
RAŁ ARMII KWANTUŃSKIEJ. 
Był on szefem sztabu armii kwan- 
tuńskiej od 1942 r. do 1945 r. Na mocy 
zeznań Yamady, Macumury, Taka- 
hasi i Tamury ustalono jego czynną 
rolę w przygotowaniach do wojny 
baktęriolegicznej i udział w konferen 
cjacb,..na których omawiano sposoby, 
stosowania „Bomb Isi’ 1 nakreślano 


plany dalszych działań formacji 
BE MO o > R Ę 
Kasahara zajmował się osobiście 


problemem stosowania broni bakterio 
logicznej, przede wszystkim przeciw- 
ko ZSRR, Mongolskiej Republice Lu- 
dowej i Chinom. 

W ten sposób przewód sądowy i 
wyrok Trybunału w Chabarowsku wy 
kazał, iż kierowniczą rolę w przygo- 
towaniach do wojny bakteriologicz- 
nej i w stosowaniu broni bakteriolo- 
gicznej odegrali nie tylko zbrodniarze 
skazani juž wyrokiem Międzynarodo- 
wego Trybunału Wojennego Dalekie- 
go Wschodu i Trybunału Wojennego 
w Chaharowsku, lecz. również cesarz 
Hirohito i generałowie: Isi Siro, Ki- 
tano Masadzo, Wakamacu Yudziro i 
Kasahara Yukio, 7 
. W:związku.z tym i mając na uwa- 
dze, że protokół genewski z 17 czerw 
Ch 1926 roku zakazuje stosowania 
broni: bakteriologicznej, co od dawna 
już xostało przez narody cywilizowa- 


ne potępione jako. najcięższa žbřod- 


WKP(b) 1 


nego planu 
W postanowie 
m, in,: me ZAVA; 


najbliżs 


tym cz 


4 * lat 


radzieckiego 
general- 


yłamy 
szy, że w ciągu 


zakończy 


go rodzaju rudety, Zastąpiły 
nowe dzielnice robotnieze, ur: 
dzone według ostatnich słów tech 


niki budownictwa mieszkaniowe<aspierwszym 


się realiżacja głównych zadań go, Wyglądem swym dzielnice ro 
planu dziesięcioletniego (na lata  botnicze nie ustępują w niczym 
1936—45, przyp. Red.), i że dal-  fdzielnicom centralnym, Budow- 


sza rekonstrukcja stolicy powin- 
na odbywać się na podstawie na- 
ukowo opracowanego planu, któ- 


ry odzwierciedlałby potężny roz 
wój gospodarki, nauki i kult 
w_ZSRR, Rada Ministrów 
1 KC WKP(b) postanawiają: 


Uznać za konieczne spórządze- 
nie nowego generalnego planu re 
obliczonego 

Pierwszy 
ji stolicy, opra- 
cowany pod osobistym kierow- 
nictwem Towarzysza Stalina, u= 
w lipcu 1935 r. 
Przy opracowywaniu tego planu 
do za- 
historycz= 
tradycyjnych 
przy 
jednoczesnej regulacji i unowo- 
cześnieniu sieci Arterii miejskich. 
śl tego planu rozwinęły 
roboty bu- 
dowlane.» Miasto otrzymało wspa 
niałą szatę architektoniczną, zre- 
konstruowano i rozszerzono ulice 
i place, wyprostowano ulice i ze- 
ulki, ozdobiono je kompleksami 


konstrukcji Moskw! 
na okres 20—25 lat 
plan rekonstruk: 


chwalony został 


- kierowano się dążeniem 
chowania zabytków 
nych, utrzymania 


linii rozwojowych miasta, 


W m; 
się na wi 


iką skalę 


nowych wspaniałych gmachów. 
Generalny plan rekonstruk 


Moskwy klądł główny nacisk na 
polepszenie warunków mieszka- 
niowych mas pracujących. Zni- 

iowierzchni wszelkie 


kły me 


x 


nictwo mieszkaniowe rozwinęło 
się z niebywałym rozmachem, W 
roku 1917 łączna powierzchnia 
mieszkalna domów moskiewskich 
wynosiła 11,5 miliona m, kw. W 
okresie 1917—1946 zbudowano 6 
miitonów m, kwadr, a w rā- 
mach powojennej pięciolatki zbu 
duje się jeszcze 3 miliony m, kw. 
powierzchni mieszkalnej. "Tempo 


budownictwa jest coraz szybsze, 
buduje się obecnie jednocześnie 
cale dzielnice, Tak np. na bul- 


war; „Czerwona Preśnia* po- 
wstać mą wkrótce kilka wielkich 
11 piętrowych bloków, których 


kubatura wyniesie 
sześć, Na wniosek 
Stalina rozpoczęło w Moskwie 
budowę pierwszych wieżowców 
o oryginalnej architektonice. 
Obok tego plań stalinowsk 
rzewiduje polepszenie warun- 
zkaniowych w starych 


domach, 

Wodociągi moskiewskie otrzy- 
mały niewyczerpane źródło dzie 
ki budow. kanału Moskwa — 
Wołga, który przeistoczył Mo- 
skwę w port trzech mórz: Białe- 
go, Bałtyckiego i Kaspijskiego. 
Zbudowany z inicjatywy Towa- 
rzysza Stalina rurociąg gazowy 
Saratow — Moskwa (długości 800 
kilometrów) dostarcza stolicy wy 


przebudowy Moskwy 


soko _ kaloryczńego saratowskie- 
go gazu ziemnego. Pod względem 
zużycia gazu Moskwa stoi na 
miejscu na świecie: 
na każdego mieszkańca przypa- 
da przeciętnie 127 m, sześć. gazu 
rocznie. W 1949 roku zgazyfiko+ 
KASI? miesz: 


wy otromią ro- 


lę odgrywa komünikacja miejska. 
Moskiewskie tabory trolleybitso- 
autobusowe 
si 


1 tramwajowe 
wzbogacają co roku o setki 
nowych maszyn., Po wojnie foz- 
poczęto prodtkcję luksusowych 
attobusów ZIS-154, trolleybusów 
o masywnych karoseriach meta- 
lowych, (mogących  rożwinąć 
szybkość do 1km. na godzine). 
bezgłośnych wagonów trammwajo- 
wych. W okresie od 1935 do 1944 
r. oddano do użytku trzy jiņie 
moskiewskiej kolei podziemnej. 
Obecnie buduje się linię okr 
1. zw, „Wielki pierścień“, 1 stycz- 
nia 1950 reku oddano do użytku 
pierwszy odcinek linii okólnej — 
od Dwórca Kurskiego do Central- 
nego Parku Kultury i Wypóczyń- 
ku im, Gorkiego. 

Plan stalinowski przewiduje 
znaczne polepszenie stanu atterii 
komunikacyjnych stolicy, W cia- 
gu ostatnich 5 lat pokryto asfal- 
tem 3 miliony m, kw. nawićrzch- 
ni; na najbliższy okres przewi= 
duje się wyasfaltowanie 1.800 tys: 
m. kw. ulic, 5 

Moskwa jest nie tylko cen- 
trum politycznym, lecz i ośrod= 
kiem kulturalnym ZSRR. Tu ma 


we, 


„óków szkolnych i 


swą siedzibę Akademia Nauk 
ZSRR, 80 wyższych uczelni, 183 
licea techniczne, dziesiątki te- 
atrów, setki klubów i Pałaców 
Kultury, Większość tych instytu- 
cji, utworzonych w. okresie Wla- 
dzy radzieckiej, otrzymało spe- 
ojalnie dia nich wybudowane lo- 
kale czy gmachy. 10 proc. gma- 
(5 proc. gma- 
chów klubowych wybudowano w 
ciągu ostatnich 20 lat. Szezegół 
charakterystyczny: na miejscu 
starej rudery, znanej pod nazwą 
Cbitrowski, w której mieściły się 
domy noclegowe (opis jednego z 
nich znajdujemy w sztuce Gor- 
kiego „Na dnie"), wznosi się o- 
becnie wspaniały gmach szkolny, 
a w dzielnicy „Worobiowy Gory“, 
która byłą niegdyś odległym 
przedmieściem, powstóje obecnie 
2-pietrowy gmach Uniwersyte- 
tu Moskiewskiego. 

Moskwą tonie w zieleni, Co ro- 
ku zakłada się nowe klomby, 
kwietniki, skwery, rozszerza bul= 
wary i parki. Na wiosnę i jesie- 
nią na drogach prowadzących do 
Moskwy, można zobaczyć całe 
sznury potężnych samochodów 
ciężarowych,: wiozących niezwy- 
kłych pasażerów wieloletnie 
lipy i inne drzewa Fściaste, które 
z podmoskiewskich lasów prze- 
prowadza się na ulice i place sto- 
licy ZSRR. Ogółem w latach 
1946-48 zasadzono w Moskwie 
przeszło 600 tys. drzew i trzy mi- 
liońy krzewów, ` 

Dzięki twó1 pracy ludzi ra- 
dzieckich, dzięki mądrym wska- 
zaniem Towarżysza Stalina, pār- 
tii bolszewickiej i rządu ZSRR. 

z każdym dniem rośnie ti pięk= 


nia, sprzeczna z honorem i sumieniem 
narodów, oraz mając na względzie, że 
wymienione wyżej przestępstwa sta: 
nowią jaskrawe naruszenie prawa 
międzynarodowego i zwyczajów wo- 
jennych, wobec tego, że koniisja Da- 
lekiego Wschodu postanowiła w dniu 
3 kwietnia 1946 r, że naruszenie 
'praw i zwyczajów wojny stanowi 
przestępstwo wojenne, a decyzja z 19 
czerwca 1047 r. postąnowiła, że 
„wszyscy przestępcy wojenni powin- 
mi być ukarani z całą surowością pra 
wa”, wobec tego, że komisja Dalekie 
go Wschodu postanowiła w dniu 3 
kwietnia 1946 r., iż... zostaną przed- 
sięwziete wszystkie możliwe środki 
w celu wykrycia i aresztowania 
wszystkich osób podejrzanych 6 di 
konanie zbrodni wojennych...” oraz 
postanowiła, że w celu rozpatrzenia 
spraw przestępców wojennych na Da 
lekim Wschodzie dowódca naczelny 
mocarstw sojuszniczych | powinien 
„wyznaczyć specjalne Międzynarodo- 
we Trybunały Wojenne”, — rząd 
Związku Radzieckiego proponuje wy- 
znaczenie w najkrótszym terminie, 
zgodnie z punktem A art, 3 decyzji 
Komisji Dalekiego Wschodu z 3 kwie 
tnia 1946 r. — specjalnego Międzyna: 
rodowego Trybunału Wojennego i pó 
stawienia przed ten Trybunał nóstę- 
pujących przestępców wojennych, 
zdemaskowanych jako sprawców naj- 
cięższych zbrodni przeciwko ludzko- 
ści: 

CESARZA JAPONII HIROHITO, 

oraz generałów: ISIE SIRO, KITA. 
NO MASADZO, VAKAMUCU YUDZI 
RO i KASAHARA JUKIO, 

Rząd radzietki oznajmia jednocze: 
Śnie, że wszystkie materiały proceśu, 
który odbył się w  Chabarowsku w 
yrudniu 1940 r. nad japońskimi prze- 
stępcami wojennymi — Yamadą 1 lń- 


nymi — oraz dokunieńty, dotyczące 
innych osób, wymienionych w niniej- 
szej nocie, co dò których ujawniońo, 
że dokonały one zbrodni wojennych, 
— będą w całości przekazane do dy+ 
spozycji Międzynarodowego Trybus 
nalu Wojennego natychmiast po jego 
utworzeniu, 


.* 


Kopie powyższej noty doręczono 
rządo! Australii, Burmy, Holandii, 
Indii, Kanady, Nowej Zelandii, Paki- 
stanu i Francji, — jako członkom Ko» 
misji Dalekiego Wschodu. 


Wspaniały 
sukces górników 


KATOWICE (PAP). — Pierwszy 
miesiąc realizacji zadań, postaw 
nych przemysłowi węglowemu w 
planie 6-letnim, przyniósł górnikom 
m poważny sukces. Plañ wy* 
dobycia węgla kamiennego wykonał 
polski przemysł węglowy w styczniu 


enia planu wydoby= 
cia, znajduje się Bytomskie Zjedno= 
czenie Przemysłu Węglowego, któ+ 
rego załoga zrealizowała plan stycz« 
niowy w 106 proc, 

Pod względem podniesienia wy- 
dajności w stosunku do grudnia ub. 
roku, czołowe miejsca w styczniu br. 
zajęli górnicy — Bytomskiego, Dą* 
browskiego i Rudzkiego Zjednocze= 
mia Przemysłu Węglowego 
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Zadania organizacji partyjnych w dziedzinie 
-rozwoju spółdzielni produkcyjnych 


Wyjątki z referatu, wygłoszonego przez sekretarza KC PZPR tow. Romana ZAMBROWSKIEGO 
na naradzie sekretarzy Komitetów Wojewódzkich i Powiatowych PZPR w dn. 31 stycznia 1950 r. 


Zagadnienie spółdzielczości” 
dukcyjnej 


pro- 
częstym tematem 
h władz centralnych i 
Nie ma w tym nie 
jest już teraz jasne 
miu odchylen:a 
jówego i nacjonglistycznego w 
dla całej naszej Parti, dla 
całego jej aktywu. że spółdzielczo: 
produkcyjna to jedyna droga do 
cjalizmu na wsi. Dla chłopów pra- 
cujących jest to jedyna droga do 
wyzwódlenia się: od Wyz: 
czy wiejskich, do pod: 
tury Uprawowej « dobrobytu 
Jedyna droga do likwidacji zacofa- 
nia wsi w dziedzinie kultury mate- 
riainej i duchowej. Dla klasy robot- 
niczej! spółdzielczość produkcyjna 
oznacza jedyną możliwość zabezpe- 
czenia! stałego wzrostu bazy ży 
ściowej i surowcowej, niezbędnej 
dla rozwoju przemysłu, ' dla indu- 
strializacji ' kraju i — co się z ty) 
1 wiąże wilu liczebriego"wzrostu 'kla 
* sy robotneezej + lmdrności miejsk 
Naika Benina j. Stalina oraz do- 
* świadczenia ZSRR wskazują nieżbi- 
że nie można na długą metę o- 
pierać ekonomiki kraju na dwóch 
różnyćh bazach: na socjalistycznej 
— przodującej w przemyśle : dro- 
bnotowarowej w rolnictwie. Musia- 
łoby to doprowadzić do załamania 
budownictwa socjalistycznego. Dro- 
bnotowarowa gospodarka chłopska 
rodzi bowiem codziennie. systema- 
tycznie, żywiołowo : w skali maso- 


j 


Decydująca dźwign 


wej. kapitalizm, burżuazję, bogaczy 
wiejskich, a w warunkach ' okresu 
przejściowego między kapitalizmem 
i socjalizmem, w. warunkach za- 
ostrzającej się walk: „klasowej bo- 
gacze wiejscy. wykorzystują. swoją 
pozycję ekonomiczną producentów 
dość znacznej: części zboża | towaro= 
wego i w ogóle produkcji rolniczej, 
aby Uprawiać wyzysk. małorolnych 
i średniorolnych chłopów, aby dezor 
ganizować rynek, podważać naszą 
gospodarke plano! „uprawiać spe- 
kulację, utrudniać nam realzację 
planu uprzemysłowienia kraju. 
Próbki tej akcji :bogaczy' wiej- 
skich, wynikającej. ż samej ich ka- 
pitalistycznej. wilczej natury, mamy 
obecnie w faktach przetrzymywa: 
przez nich zboża w nadziej na zwy 
kę cen 
Linią naszej, partii * jest polityka 
og iczańia i ierania bogacza 
wiejskiego oraz aktywnego przygo- 
towania warunków dla, masowego | ; 
ruchu spółdzielni produkcyjnych. na 
którego bazie  inożliwa będzie na 
wsi Lkwidacja. wyzysku. 
Doprowadzenie do. masowego, do- 
browolnego ruchu tworzenia przez 
chłopów małórolńych i średniorol- 
nych spółdzielni produkcyjnych — 
to długofalowe, olbrzymie, rewolu- 
cyjne, historyczne zadanie klasy ro- 
botniczej i naszej parti 
Realizacja tego zadania oznacza 
przewrót rewolucyjny, “którego do- 
konanie w ZSRR zostało przez To- 
warzysza Stalina jako 
k„skok-z dawnego jakościowego Sta- 
nu społeczeństwa do nowego stanu 
jakościowego,  równoznaćany w 
swych skutkach z przewrotem re- 
wolucyjnym w październiku 1917 r.". 


wyższyli oni liczebnie i PZPR-ow- 
ców i ZSL-owców". To, że są zmia- 
ny w atmosferze wsi w stosunku do 
spółdzielni produkcyjnych jest hie- 
wątpliwie: podłożem; na którym na- 
stąpił w ostatnich miesiącach roz- 
wój liczbowy. ilościowy spółdzielni 
produkcyjnych. 

Drugie ĉo umożliwiło ten rozwój 
— to uchwały październikowe Biu- 


nym stanie rzeczy 
poważnięjszych 
działywania tylko w wymienionych 
28 powiatach, w których skupi 


skupisk spółdzielni 


można mówić o 


możliwościach od- 


184 spółdzielni produkcyjnych. Wie- 
my przecież, że w po 
tach organizacje par! Ą 
ły możliwość stworzenia zwał 
produkcy 

kt 


Trzeba, aby powiaty, 


za Politycznego, „które stworzyły P A ee ADA R 
szereg istotnych dźwigni dla przy- | vp oi miatów=t Ela b 
śpieszenia tempa tworzenia spół: | (ych 28 powiatów I ażeby nadro 


dzielni produkcyjnych i które przy- 
czyniły się do większej mobiliza 
naszych organizacji partyjnych. Wi- 
dzimy, że koncentracja wysiłków w 
poszczególnych powiatach, słuszny 
dobór powiatów, słuszne nastaw 
nie się na tworzenie skupisk spół- 
dzielni produkcyjnych dało już pew 
ne rezultaty. W 28 powiatach mamy 
zość wszystkich 
produkcyjnych. Mamy 
X w których liezba 


sa (17 spółdziei 
Strzelin (14) 


produk= 
i Jarosław 


w, ciągu ostatnich trzech 


średniorolnych chłopów. Przy obec- 
PAEH produkcyj 
' wzorową g 


Krytyka wszystkich tych niedoma- 


swoje zaniedbania. 
Na dotychc: 


owe możliwości od- 
działywania istniejacych spółdzielni 
produkcyjnych ujemnie wpływa 
fakt bardzo niskiej liczby spółd 


ni produkcyjnych ibo tylko 27) 
ganizowanych w starych wsiach. 
Niedostateczne jest też ciągle je- 


szcze w orgańizacjach partyjnych 
zumienie znaczenia rozwoju spół 
dzielnt produkcyjnych T typu, któ 
rych powstało, dotychez: 
24. Staba jest jeszcze ciągi 
praca organizacji PZPR z ZSL w or 
izowaniu | w pracy spółdzielni 
produkcyjnych. 
Uchwała Biura 


Organizacyjnegoy 


Mimo niewątpliwych osiągnięć ilo |zwraca również uwagę na niedo- 
ściowych w zakładania | stateczną pracę wśród kobiet, na 
nowych. spółdzielni produkcyjnych, | brak aktywności ZMP i ZSCh, na 


szcze brak prze: 
dzinie propagandy ma 
dzielczości, na słąby rozmach s 
ienia kadr, na niedostateczne z 
nie POM-t jlepszymi kadrami z 
wielkich łhwych. 


odków prze 


ne winny promieniować 


i 


ospodarką 


nych woj. poznańskiego, które zespo 


te są bliskie i znane. Oto ogromne 
pole do działania dla naszych organi 


na to, że tam, 
wki obrachunkowe zostały 
E sa przestr” 


ywnie na dysi 


ODRED S ażet 
ali pracę w spółdziel- 
niach, a pracowali na działkach pfzy 
zagrodowych. Dawniej zda 
często, że czlonkowie nie wy. 


_ mate- 


ia spótdzielni dla pracy w Gariel. 
ni, nastawia go fał: ie na ogląda 
nie się na pomoc z zewnątrz i kon- 
centruje całe jego z 
jego gospodarkę przyz 

Niestosowanie dniów! 
wej wpływa również ujemnie na dy 
scyplinę pracy. Np. w spółdzielni W 
czenin Polsk 
na 36 człon i 
tylko 22. Na AA il 


Ras prasyć wa | wsejatkidń SPO 
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ý 
gdzie wprowadzeniu dniðwex obra= 
chunkowych nie towarzyszy dostatecz 
na, troska zarządu o _ wciągnięcie 
tkich do pracy. Obok takich, 
którzy mają ponad 100 dniówek obra 
chunkowych ża 3 miesiące, są w Bo- 
brówku tacy, kt ich wcale nie ma 
ja, albo też mają po kilka dniówek. 
Chłop nasz i nasze kobiety wie, 
słyną z pracowitości i gospodarności. 
Do tych ich enót i do ich rozumu 
ni apelować kierownicy i organiza- 
cje partyjne. Dniówki obrachunkowe 
są czynnikiem organizującym pracę. 
Komitety Powiatowe niedostatecz- 
nie wnikały w te sprawy, niedosta- 
tecznie zajmowały gospodarczym 
em spółdzielni, Niewątpliwie jest 
tutaj także wina aparatu CRS, któ- 


spółdzielni, kontrola dyscypliny pra- 
cy, a któty przez długi okres zanied- 
bywał te zadani: 
Dniówki obrachunkowe za 
bywają raz na miesiąc, raz na dwa 
miesiące, a przecież, jak wiadomo, w 
ZSRR do ż i kołchoźnika wpi 
suje się codziennie to, co on zrobił 
i kołchoźnik widzi, jak mu rosną w 
książeczce dniówki obrachunkowe. 
Mamy już takie spółdzielnie, gdzie 
prawa jest dobrze postawiona i 
gdzie mamy jaż dniówki obrachunko 
we i współzawodnietwć pracy i po- 
rażne rezultaty gospodarcze, Trze 
ba, ażeby towarzysze zapoznali się 
i doświać miami ji 
przenieśli je do tych spółdzielni pro- 


zielniach w tym powiecie szwanku 
je. Szwankuje nawet w Bobrówku, 


Uregulowanie wkładów. inwentarzowych 


Cała polityka naszej partii'od ro- 


łowo przeprowadziły zbiory, uzyska 


ku z górą: skierowana jest z całą 
świadomością na przygotowanie te- 
go skoku. W tym kierunku zmierza 
nasza polityką uprzemysłowienia, 
a przede wszystkim nasze plany roz 
woju produkcji traktorów, maszyn 
rolniczych = nawozów sztucznych, 
nasza polityka | rozwoju” ekónomicz- 
mego „Państwowych Gospodarz 
Rolnych; przygotowują” warunki dla 
tego skoku. nowe formy spójni eko- 
nomiczqej miasta i których 
wyrazem są: szybki rozw ółdziel 
czości zbyłu =: zaopatrzeńia 'ZSCh, 
masowa kontraktacja i rozwój spół- 
dzielczych ośrodków maszynowych. 
to wszystko — obok naszej kia 
polityki podatkowej j kr. 
towej — potężne dźwignie dojrze- 
wania mas chłopskich do masowego 


gań przez Biuro Organizacyjńe i sze 


reg Konkretnych 


przeů kierownictwo. partyjne w tej 


sprawie, niewątpli 


do wzmożenia pracy organizacji par 
tyjnych w. tej dziedzinie. Zasadnicze 
jednak „znaczenie. uchwały, Biura’ Or 


ganizacyjnego pole 
kim, na tym, 
pującej i krytyczi 


czasowego stanu. gospodarczego ist- 
niejących już. spółdzielni produkcyj- 
nych, przykuwa ona uwagę wszyst- 
i instaneji partyj- 
nych do wewnętrznej 


kich organizacji 


tycznej i gospodare 
dukcyjnych. Charal 


na podstawie wyczer 


uchwał podjętych 
nych. 
wie przyczyni się 
spółdzielnia i 
ienko, 


ga przede wszyst- |A, Kongresi Z 
A pd samych, 
ilku by! 


j analizy doótych- ych 
ZSRR. Do spółdz 


Organizacja par 
ków. jest! aktyw. 
śle z Komitetem 
sytuacji poli- | stkie_ ważniejsze 
czej spółdzielni pro 


i 5 ch itd 
kteryzuje ich osią 


no również znącznie 
niż w okolicznych ws 


Mamy już takie spółdzielni 


czej 
Gjatowa założenia tej spótózieii wy 


razu cała gromada, 


Wyższe plony, 
adh niezrzeszo- 


m. „15 Grud 
w pow. Wałbrzych, 
w dniu otwar 


owego, Ini” 
gospodarzy, spośrójł 
o podczas wojny w 
ystęniła od 
2 członków. 
na, licząca T człon 
i współpracuje ś 
Powiatowym, Wszy 
sprawy . spółdzielni 


ielni „pt 


(kredyty, budowa nowych budynków 


d.) omawiane są na 


rozwoju s 


Następne zasadnicze zagadnienie, 
podniesione w uchwale Biura Organi 
zacyjnego, to kwestia wkładów inwen 
tarzowych. Również i w tej dziedzi- 
nie sytuacja ` jest niezadowalająca, 
chociaz na” tych ferenich, gdzie” spół 

elnie istnieją już pewien czas, 
sprawa ta jest Ww zasadzie dobrze za- 
łatwiona, 


Oto niektóre przykłady: 

Spółdzielnia produkcyjna  Chełpo- 
wo, pow. płockiego, kupiła od człon- 
ków spółdzielni za gotówkę 7 koni z 
kredytu zaciągniętego na kupno 
krów, a 11 koni znajduje się w dal- 
m ciągu w indywidualnym posiada 


— to konieczny warunek normalnego 


ruchu spółdzielczości produkcyjnej. 


Lac $ organizacji partyjnej i 
yd 


członków. W Głoskowie, woj 


war 


ia masowego ruchu 


gnięcia i zarazem skupia na ich sła- 
bościach i niedomaganiach, w 
jąc równocześnie środki ich pr: 


dzielona bw 
Dobra jest ró 


cje, 


atem Rol- 
nima po 
iacuje kolektyw- 


spółdzielni produkcyjnych“ 


W ostatnim okresie, Ściślej mó- 
wiącj*w okresie ostatnich dziesięciu 
miesięcy pojawiła się już również 
najbardziej decydująca dż 
przygotowania warunków maso 
go rozwoju ruchu spółdzielni pro+ 
dukcyjnych pierwsze kilkaset 
spółdzielni produkcyjnych 1 pierw- 
sze kilkadziesiąt Państwowych O- 
środków. Maszynowych. 

Dlaczego właśnie istniejące spół- 
dzielnie produkcyjne mają do ode- 
grania decydującą rolę w przygoto- 
waniu masowego ruchu- tworzenia 
się spółdzielni produkcyjnych? 

Dlatego, że jak uczy leninizm i co 
znalazło całkowite potwierdzenie w 
ZSRR: , 


„Tylko wtedy, gdy uda się w prak 
tyce vrykazać chłopom wyższość spo 
łecznej, kolektywnej,  zrzeszonej, 
artelowej uprawy roli, tylko wtedy, 
gdy uda -się dopomóc chłopu za po- 
mocą zrzeszonego. artelowego gospo 
darśfwa, jedynie wówczas klasa ro- 
botnicza, dzierżąca w swych rękach 


Poważne zmiany 


Na 28 stycznia br, mieliśmy zare- 
jestrowanych 348 spółdzielni produk 
cyjnych, w tej liczbie 18 młodzieżo- 
wych. Charakterystyczny jest poważ 
wzrost spółdzielni produkcyj- 
h w ostatnich trzech, miesiącach, 
gu których powstało 145 no- 

spółdzielni _ produkcyjnych. 
15 czy 348 to jes 
jest masowy ruch, to rusz: 
awangarda, Ale cyfry te 
pliwie na podłożu istotnych 
n atmosfery na wsi wobec 
gadnienia spółdzielni produkce: 
nych, Przecież wiemy, że tych 348 
spółdzielni produkcyjnych nie po- 
wstało w. jakichś szczególnych 
wsiach, w jakichś szczególnie sprzy- 
jających warunkach. 

Cyfry te wyrosły — po 
— z tego faktu, 
mmałorolnych i średniorolnych cho: 
pów pod wpływem bezpośredniego 
zetknięcia delegacji chłopskich 
z radzieckimi kołchozami i pod wpły 
wem oddziaływania na chłopów naj! 


władzę państwową, rzeczywiście 
dowiedzie chłopom słuszności tego 
stanowiska, rzeczywiście przeciągnie 
na swoją stronę na dobre | w spo- 
sób; trwały , wielomillonowe masy 
chłopskie.. Mamy miliony oddziel- 
nych gospodarstw rozrzuconych, roz 
proszonych w wiejskiej głuszy... Je- 
dynie wówczas, gdy w praktyce naj 
podstawie bliskiego chłonom do- 
świadczenia zostanie udowodnione, 
że przejście do zrzeszonego, artelo- 
wego rolnictwa jest niezbędne i moż 
liwe, jedynie wówczas będziemy 
mieli prawo powiedzieć, że... na dro- 
dze „do rolnictwa socjalistycznego 
zrobiliśmy poważny krok naprzód. 

„Jedynie takie zjednoczenia po- 
siadają wartość, które zostaly zor- 
ganizowane przez samych chłopów, |; 
z ich wlasnej inicjatywy i których 
korzyści zostały przez nich . spraw- 
dzone w praktyce", (Lenin). 

Oto dlaczego tak wi 
nie mają dla nas już powstałe spól- 
dzielnie: produkcyjne. 


w atmosferze wsi 


lepszych naszych spółdzielni 
dukcyjnych zachodzą poważne prze- 
miany psychologiczne, znaczna 
część chłopów otrząsnęła się już 
spod wpływu  kułackich bredni 
o spółdzielniach / produkcyjnych. 
Świadczy też o tym nowy ton sygna 
łów nadchodzących z terenu: Np. 
przewodnicząca Wojewódzkiej Rady 


Narodowej w Poznani tow. Het- 
mańska „w: terenie 
wielkie zainteresowanie spól- 
lczością. W pow. Nowy Tomyśl 


np: na. zebrania, na które początko- 
„wo trudno było. kogoś z domu iy- 
ciągnąć, przychodzą „teraz gospoda- 
rze tak licznie, że nie mogą się w 
sali pomieścic", I sekretarz Komite- 
tu Powiatowego w Jędrzejowie tow: 
Trela stwierdza w swoim 'awoz= 
daniu: „w Raszkowie wybrany zo- 
stał zarząd spółdzielni produkcyj- 
nej, W „gromadzie tej liczono głów- 
nie na członków PZPR. Okazało się 


ciężenia, 
Od sytuacji gospodarczej istnieją- 
cych spółdzielni, a więc od ich móż- 
liwości i zdolności promieniowania 
zależy na obecnym etaņie, czy powsta 
ną nowe setki i tysiące spółdzielni 
produkcyjnych, czy też nie. Dlatego 
też nie wolno” w tej chwili odrywać 
sprawy walki o organizację nowych 
znółdzielnt i produkcyjnych od 
wy walki o- jakość pracy już istnieją 
cych spółdzielni produkcyjnych, 


Poważna grupa spółdzielni produk 
cyjnych osiągnęła już duże rezultaty 
gospodarcze /i promieniują one 

znych (lany, WĄS, 


na 


At: 

kimi te apotdstalnie, w któ zi 

ki wprowadzeniu dniówek obrachuń- 

kowych przestrzegana jest dyscypli- 
ch 


inwentą 
zgodnie 


śli wkłady 
udziały członkowskie 


ze 
statuteni, w których członkowie spół 


dzielni. sami uczestniczą w robotach 


ra, tylko w miarę istotnej potrzeby 
zabiegają o kredyty. Spośród 51 spół 
dzielni produk: 

wrocławs 


skiego i war pawskięgo, z któ 
siadamy dane 
AT zbiory te niemal we w: sd 
kulturach były wyższe, niż w okoli- 
cznych_ gospodarstwach  niezrzeszo- 
nych. W 20 spółdzielniach produkcyj 


Sprawa dniówki 


Dalej trzeba stwierdzić, że jeśli 
uchwala Biura Orga: yjnego z ta 
kim naciskiem akcentuje sprawy go- 
spodarczego i organizacyjnego stanu 
spółdzielni produkcyjnych, to dlate- 
go, iż poważnym błędem naszych Ko 
mitetów Powiatowych było skupienie 
całego wysiłku spółdzielni 
bez t ś Trzeba 
szereg 
oparł swojć 


spółdzielni jeszcz. i 
działalności na twardych podstawach 
gospodarczych. 

Szereg “Komitetów 
nie zrozumiał, że chłopu jako indywi 


Powiatowych 


dualnemu gospod: 
dno zdecydówić się. na gospodarkę 
zespołowa, ale że w pieryszym okre 
sie trudno mu również zorganizować 
ja bez pomocy z zewnątrz, ze stro 
hy klasy robotniczej, ze strony orza 


wi nie tylko tru 


jednak, że: chociaż mie liczono zu-, 
pełnia na bezpartyjnych, ` to prze- 


nów władzy ludowei. ze hin aA na- 
szei’ partii. 


zarządu z członkami spółdzi 
rzy pracują z dużym. zapałem. Wszy 
sey- wykonują normy, a więk: 

nich dzięki wprowadzeniu 
wodnictwa pracy, 

150 do 170 proc. normy. 


dnia”, mamy już w 


mieć charakter wzorowy. 
nasz 


szy 


ość z 
współza- 


osiągnęla już po 


ółdzielnia wzmocniła się ekono 


Sp 


mieznie. Mając 340 ha ziemi ornej, po 
siada już 85 krów, 35 koni, kilkadzie 


siąt świń, poza tym inspekty warzy 


wne i kwiatowe, pasiekę z 40 uli, ma 
gazyn na zboże i na nawozy sztuce: 


ne, punkt zlewu mleka, stolarnię k 


, dom kultury, przedszkole i żło 


w każdym domu. Spółdzielnia 


szykuje się do poważnych. prac inwe- 


yjnych w, 1950 roku, w którym 


wybuduje 2 obory na*100 krów. 


Takich spółdzielni, jak im. „15 Gru 
kraju kilkadzia- 

fra Ez nie może nas zado 
i pod. uwag? 


istniejące 
ich już przeci 


aden» 
ystkie ME iel 


pm jest, aby: w 


„ był: 


ły, promieniowały na masy małorol- 
nych i średniorolnych chłopów. 


obrachunkowej 


Szereg KP nie zróżumiał, że pier: 
y okres, w, spółdzielni produkeyjnzj 


jest okresem ciężkiej walki międ 

starymi przyzwyczajeniami, a nowy 

mi wymaganiami pr i to wałki 
się nie w próżni lecz v 


ala w kla 
zausznik. 


em dz 
iki i jego. 


któ! 


dowisku, 
sowy, bogac 

I jeśli zasadniczą słabością cz 
naszych 


w 


produkcyj 
i niestosowa- 
dniówek obrachunkowych, 


spółdzielni 


ków spółdzielni produkcyjnych ile na 
sze terenowe kierownictwo par 
Chłop bowiem nie jest przyz 
ny ani do, norm, ani. do: akordów 
do zapisywania dokonanej przez sie- 
bie pracy i rzeczy te przychodzą mu 
z. trudnością. Zadanie wdrożeni: 
do tej spraw. to przede w 
zadanie robotników, najbardziej świa 


wyposażoną w maszyny i narzę |; 


salę teatralną, radiowęzeł i gło |Ś 


i |dukcyjne nie 


za to trzeba nie tyle człon- |” 


“| szkodż i ja tobie nie będę szkodził“, 


szawskie, po protokólarnym przy 
ciu f oszacowaniu, sprzedane zostały 
przez członków spółdzielni, w tym tak 


O prawidłowe gospo: 


Trzecią sprawą zasadniczą jest za 
gadnienie polityki kredytowej. Partia 
sokie sprawę, że każdy 
j wymaga nakładów finan 
ze strony. klasy sprawujące 
ady. ` Nasza władza ludowa nie 
czędzi też pomocy finansowej dla 
OM elni produkcyjnych. 
Ale trzeba stwierdzić, że w doledaić 
nie kredytów inwestycyjnych el 
h mamy w ADólókieloxości 
jeszcze wiele faktów 
raku gospodarczej 
ności i dyscypliny finan 


jest rzeczą normalną, że ilość 
ów na inwestycje indywidualne 
przewyższyła inwestycje produkcyj 
ne, zespołowe, Jest rzeczą niedopusz 
czalną, żeby dawano kredyty na ża- 
kup inwentarza, tym spółdzielniom, w 
których chłopi nie wnieśli wkladu” in 
wentarzowogo. Muszą być również 
ściśle kontrolowane kredyty obrotowe 
udzielane spółdzielniom. Pomimo za- 


dukcyjnych, gdzie te sprawy Źle sto- 
I 


półdzielni I 


łe przez przewodniczągego, 2 konie. 
W Popowie w poznańskim nie wszy- 
scy członkowie wnieśli wkłady siew- 
ne. Paszy zadeklarowano za mało — 
po 3 q na sztukę bydła. W Świetle 
tych przykładów uwydatnia się cała 
aktualność uchwały Biura Organiza- 
cyjnego, która głosi: 

„Pilnym zadaniem KP 1 organizacji 
partyjnej spółdzielni produkcyjnej 
jest odważne i uczciwe postawienie 
sprawy wkładów przed chłopami. Do- 
konanie na gruncie. tej sprawy pierw. 
szego rzeczywistego pręzełomu w ich 
świadomości już od pierwszych dni 
tnienia spółdzielni winno dać rękoj 
mię prawidłowego rozwoju spółdziel= 
Nie może być uważany za członka 
dzielni chłop, który nie wywiązu 
je się uczciwie z obowiązku wniesie- 
nia wkładu inwentarzowego”, 


darowanie kredytami 


spółdzielnie otrzymują dotacje. 

Uchwała Biura Organizacyjnego 
zwraca uwagę Komitetów Powiato- 
wych na to, że: 

„Sprawą zasadniczej wagi jest 
przejście od nadmiernego szafowania 
m na budynki mieszkalne dla 
członków spółdzielni do kredytowania 
przede wszystkim inwestycji o chara 
kterze podiksy nym. 


W ciągu d ch Miesięcy, które nas 
dzielą od siewów wiosennych, najważ 
niejszym zadaniem Komitetów Powia 
towych jest wniknąć w te wszystkie 
braki gospodarcze, zmobilizować or- 
partyjne i aktyw do ich 
yciężenia i przygotowania spół 
dzielni produkcyjnych do trudnego 
zadania, jakim są siewy wiosenne. 


'Frzeba, ażeby przed siewami wio= 
sennymi były wszędzie wprowadzone 
dniówki „obrachunkowe, wniesione 


wkłady inwentarzowe, 


opracowane 
plany inwestycyjne i 


eby był przy 


Kazu zdarza Wię jeszcze często, że 


Spółdzielnia produkc 
mało i średniorolnych 


Przechodzę do pewnych - spraw 
politycznych i organizacyjnych. 

Pierwsze zagadnienie — to zaga- 
dnienie wałki klasowe, Mówiłem 
że walka klasowa toczy się 
w samych spółdzielniach z 


jak wkłady inwentarzo 
we i dniówki obrachunkowe. Ale 
są i inne formy. Mamy wrecz fakty 


terroru, podpaleń, b | s 
nej propagandy. I ba stwierdzić, 
e niektóre nasze spółdzielnie pro- 


4 nastawione ofensy 
wnie wobec bogacza wi 


le nie będę ruszał”, „Ty mnie nie 


Jasne, że bogacz szkodzi — niekie- 
dy w formach nieuchwytnych, ci- 
chych, ale szkodzi stale. 


Rzecz jasna, że taka 
chego „paktu o nieagre: między 
spółdzielnią produkcyjną, a boga- 


ycja ci- 


_ domych robotników. którym sprawy 


wiejskim 


gotowany plan akcji wiosennej, 


yina winna skupiać 
do walki z bogaczem 


tycznie naszą spółdzielnię i przesta 
je ona skupiać wokół siebie masy. 
małorolnych i średniorolnych chło- 
pów. 

Chodzi o to, ażeby postawa spół 
dzielni produkcyjnej wobec boga- 
wiejskiego była ofensywna. 
Chodzi o to, żeby spółdzielnia pro- 
dukcyjna zajmowała się takimi’ za 
gadnieniami wsi, jak skup zboża, 
płacenie podatków, ażeby broniła 
małorolne, chłopa przed boga- 
czem wiejskim. W ten sposób spół 
dzielnia będzie awangardą politycz 
ną, jaką być powinna. , 
anizacja partyjna winna nie 
w wysiłkach zdobycia dla 
ROZ tych mało- i średniorol 
chłopów. na terenie gromady. 
któ zy początkowo nie zdecydowali 
się wstąpić do spółdzielni. Musi 0- 
na szczególnie czujnie patrzeć na 
czystość władz spółdzielni produi- - 
cyjnej, oczyszczać je z elementów 
wrogich klasowo i politycznie, z lu 
dzi o niejasnej przeszłości lub o nis 
kim poziomie moralnym. 


czem wiejskim demoralizuie wnli- 


(Dokończenie na str. 6) 


Kar A. Pr zełęcka 
st. asystent U. t. 


Każdy, kto ‘nieco’ bliżej: interesował 
się botanike musial się zetknąć z dwo 
ma klasycznymi w tej dziedzinie wie- 
dzy podręcznikami — a mianowicie: 
„Przewodnikiem do zajęć mikroskopo 
wych“ oraz „Podręcznikiem dla Szkół 
Wyższych, 

Kóiążki te można spotkać we 
wszystkich pracowniach botanicznych 
nie tylko polskich, ale i zagranicz- 
nych. Autorem tych podręczników jest 
uczony światowej sławy, rodak nasz 
— Edward Strasburger, 


Zaczęło się od „upo- 
dobania do kwiatów" 


Edward Strasburger urodził się w 
r. 1864 w Warszawie, w rodzinie, któ 
ra dała krajowi wielu znanych inży 
'nferów, lekarzy, nauczycieli, frofeso- 
| rów uniwersytetu i td. Ojciec jednak 

Edwarda Strasburgera, acz dał Syno» 
| wi staranne wychowanie nie myślał 
bynajmniej kierować go na drogę ua- 
| ukową. Młody Strasburger sam wszedł 
na tę drogę. 

Gdy w roku 1860 zawiózł go ojciec 
| do Paryża, aby tam praktykował na 
„cukiernika* — Edward Strasburger 
skorzystał z okazji i zaczął uczęsz- 
| czać na wykłady do Sorbony, do Col- 
| tege de France f td. 

Interesowała go specjalnie botanika. 
Upodobanie do kwiatów objawiał już 
jako mały chłopiec, jesżcze w War- 
szawie, wymykając często do „za 
| czarowanej" cieplarni Hosera. 

Miał też już za sobą liczne wyciecz 
ki botaniczne, które pod opiekę Wy- 
| chowawcy: zgoraelickiego pastora 
zapalonego przyrodnika odbywał 
ma śląsku, $ 

Wycieczki te «zontyniował Strasbue 
ger i w Paryżli, będąc zwłaszcza czę 
stym gościem tarqtejszego Ogrodu Bo 
tanicznego. 

Na jednej z wycieczek spotkał ba- 
| wiącego wówczaś we Francji profeso, 
ra Warszawskiej Akademii Medyko- 
Chirurgicznej —* Jerzego Ajeksandro. 
wioza. Profesor poznał się na zdolno. 
ściach, inteligencji i zapale chłopca 
i zaczął go namawiać do pójścia na 
drogę naukową w dziedzinie botaniki, 


h 


Początek kariery 


naukowej 


Był to punkt, zwrotny w życiu 
Edwarda Strasburgera, Gdy bowiem 
po dwóch latach pobytu we Francji 
powrócił do Warszawy, ojciec, prze. 
konany przez prof. Aleksandrowicza, 
nie stawiał już żadnych przeszkód w 
realizacji naukowych planów syna, 

Strasburger zaczął studiować w 
Warszawskiej Szkole Głównej na wy 
dziale prof. Aleksandrowicza. 

W rok po upadku powstania stycz 
` niowogo (1863) Strashuiger za pamo- 
wę swego profesora i opiekuija udał 
się na dalsze stidią do Niemiec, Do. 


"ae; 


HENRYK STRZELECKI. 


„dużo, b. duż 
dziwej poezji. 


m „szumiał”, 


pt „Pr 
stać zamie. 
ki ściennej, 

RY! 
cony prasie Polski Ludowe 
tuły 


uczyć się pólskiego. 


stawszy się do sławnych wówczas za: 
kladów naukowych jak uniwersytet w 
Bonn i w Jenie, pracował i takich 
sław botanicznych, jak Schacht Sachs, 
Pringsheim. Sluchał między innymi 
wykładów wielkiego darwinisty, Ha- 
4cla — i wszędzie, czy to na wykła- 
daeh, czy w pracowni — zwracał uwa 
ge swoją inteligencją, niezwykłą pil. 
mością, pracowitością. 

Ukończywszy pracę doktorską z dy 
plomem naukowym w kieszeni utalen 
towany przyrodnik wraca do Warsza- 
wy, gdaie szybko uzyskuje prawo wy 
kladańia na nniwersytecie, 

Warszawska Szkoła Główną w 030 
bie nowego docenta uzyskuje, wybitną 
siłę nankową. W skromnych ramach 
warszawskiej uczelni rozpoczyna Stras 
burger swe wlasne badania botanicz- 
ne, by je z kolei kontynuować na U- 
niwarsytecię w Jenie, który mn po- 
wierzył katedrę botaniki, # 


Na drodze do siawy 


„Warszawski Tygodnik  Ilustrowa- 
ny“ pisze wówczas o wielkiej stra- 
cie, jaką nasza Szkoła Główna przez 
te przenosiny poniosła, zaznaczająć 
jednak równocześnie, że jest to fakt 
będący powodem do dumy, Nigdy bo 
wiem nie zdarzyło się jeszcze, aby 


któryś ze sławnych uniwersytetów nie 
mieckich ofiarowywał. katedrę młode 


mu dwudziestokiłkoletniemu docento- 
wi polskiej uczelni, 

Jeszcze dumniejsza była kilkanaście 
lat później Warszawa, gdy prasa jej 
doniosła o powołanin sławnego juž 
wówcząs Strashurgera na stanowisko 
rektora w Bonn, „Tygodnik Tlustra- 
wany“ pisze wówczas: „Miaste nasze 
spotkał zaszczyt niemały. Jeden z je- 


go synów obrańy zóstał rektótem W 


granicznej wszechnicy*, (Zaszczyt nie 
mały — zapewne, ale — /0 czyni yEy 
godnik Ilustrowany* zapomniał — i 
wielka gzkoda, że nauka polska nie 
miała wówczas dostatecznych warun- 
ków, aby uczonym tej miary co Stras- 
hurgex, “zapewnić możliwości pracy w 
kraju, na polskich uczelniach), 
Działo się to w czasie, gdy imię 
Strasburgerę znane już było całemu 
Światu naukowemu, Wiele było dzia- 
łów botaniki, którymi się interesował 
nasz uczony, ale najcouniejsze były je 
go badania w dziedzinie cytologii, czy 
li nauki o komórce, Strasburger jest 
właściwie twórcą tej nauki, 


Tajemniczy kwiat 
paproci 


Jeszcze w pracowni warszawskiej 


Szkoły Głównej rozpoczął on badania 
z tego zakresu. Z tej to pracowni wy 


szłą jego rozprawa związana z bąda- 
niem szczegółów rozmnażania paproci, 
Rozwiązując to zagadnienie Strasbur. 
ger był w tej dziedzinie kontynuato- 
rem chlybnej tradycji nauki polskiej, 

Rozmnażanie paproci było od wie. 
ków zjawiskiem dziwnym i niezrozn= 
miałym dla przyrodników, Przez setki 


Odpowiedzi redakcji 


działu literacko-naukowego 


W liście swoim, załączonym do 


wierszy: „Powrót dzieci ze ślizgawki* oraz „Wojska Polskie” sami 
wyjęczyliście nas w ocenie Waszych utworów: „wiersze te+— pisze- 
cie, — są źle ułożone, a błędów jest w nich chyba najwit 

Musicie bardzo popracować, aby w pierwszym t: 
wać zasady poprawnego pisania (ortogra 
jeśli chcecie, aby wiersze Wasze były dobrze „ułożone” — musicie 
czytać, „podpatri ując” przy lekturze „sekrety” praw- 


cej”. 
ie opana- 
„ gramatyka), Poza tym 


"PAWEŁ PIEKARSKI, ŁÓDŹ. Poezja nie polega na mechas 
nicznym dobieraniu rymów: ni wielka” 
Ti następnie: nim zaczniecie mowę wiązać wierszem, 
pomyślcie wprzód o tym, co właściwie chcecie w nim wyrazić. 


PLEWIŃSKA HELENA, ŁÓDŹ, PZPB NR 8, Wiersz Wasz 
a ZMP w PZPB NR 8* — powinien bezwzględnie zo- 
czony w kąciku: satyrycznym Waszej fabrycznej gazet- 


„właścicielka”, „zrozumial“ 


ZARD. ARDANI ZGIERZ. Piszecie wiersz, pofwię- 


widać, nie czytacie, Skad te ty- 


„Republika”, s Bobo", RY, ABC"? Dla rymu? 
x BARTCZAK. Jak na pracę ucznia gimnazjum, zbyt dużo błę- 
dów gramatycznych, ortograficznych i stylistycznych. Trzeba 


MICHAŁ SANIGÓRSKI, ŁÓDŹ, Prosimy o porozumienię się 
osobiste z kierownikiem działu literacko - naukowego. 


REDAKCIA. 


z cyklu: wkład naszej nauki w dorobek weda świata, ; 


kać początku rozwoju bujnych, zielo- 
nych ypióropuszy liści tych roślin, do 
patrywali się daremnie jakichś nn- 
sion, 

Lud ubrał ten brak wiedzy w baśń 
i kazał bym, którzy chcą „zdobyć 
szczęście'* iść raz w roku, w taw, noc 
świętojańską — szukać tajemniczego, 
cudownie pięknego kwiatu paproci, 
Dopiero polski przyrodnik Leszczyc 
Sumiński sto dwa lata temu zbadał tę 
tajemnicę, 

Sumiński stwierdził, że nie w kwia 
tach, jak u roślin nasiennych, trzeba 
szukać kómórek rozrodczych — nie ma 
tu bowiem kwiatów — w pospolicie 
przyjętym znaczeniu tego słowa. Wy 
twnrzają się one natomiast na spod 
niej stronie liści naszej Orlicy, Neracź 
nicy, czy jakiejkolwiek innej paproci 
drobne, brązowe skupienia zarodni z 
zarodnikami. 

Zarodniki te, upadłszy na glebę, 
kiełkują 1 dają maleńkie, sercowate, 
centymetrowej wielkości tzw, przed- 
rośle, Na tym to przedroślu, drob- 
nym, niepozofnym, niedostrzegalnym 
najczęściej przez zbiericzą odbywa 
się proces podobny zupełnie do tego, 
jaki zachodzi w kwiecie roślin na 
siennych. Na tym przedroślu, w dro- 
dze rozmnażania płciowego, a więc po 
zlanin się komórki plemnikowej z ko 
mórką jajową z zapłodnionego w ten 
sposób jaja rozwija się bujna, zielo- 
ua, paproć. 

Leszczyc-Bumiński odkrył pierwszy 
tajemnicę tego. skomplikowanego roz 
woju, Strasburger badał dokłądnie 
szczegóły tego procesů, interesując się 


łat botanicy nie wiedzieli, udzie szu- | 


Edward Strasburger — wielki botanik polski 


komórce, 
Do- 
tej || 


przede wszystkim nauką o 
jej rozwojem, rozmnażaniem itp. 
szędł też w badaniąch swych w 
dziedzinie do kapitalnych odkryć, któ 
re wsłąwiły go w całym świecie, a 
które obaliły raz na zawsze szereg bię 
dnych, panujących w tej dziedzinie 
pojęć, > 


Żywy kontakt 
z Ojczyzną 


Strasburger pierwszy w historii bo 
taniki pokazał jasno i dokładnie, jak 
przebiega skomplikowany bardzo pro- 
ces rozmnażania się żywej komórki, 

Najsławniejsze uniwersytety "zagra- 
nicznę w hołdzie: dla wielkiego uczo- 
nego obdarzyły go swymi najwyższy 
mi odznaczeniami, A sam Strasburger 
mimo, że — jak to pisano wówczas w 
Warszawie — „pod innym słońcem 
dojrzewały owoce jego umiejętności** 
— żywego kontaktu z krajem nie tra- 
cit  Opiekował się zawsze troskliwie |, 
studiującymi za granicą rodakami; 
przesylał artykuły do wychodzących 
w kraju cząsopism przyrodniczych, u 
trzymywał ścisły kontakt z nauką pol 
ską, 

Związany silnie w dzieciństwie” i 
młodości ze środowiskiem i kulturą 
polską do końca życia więzi tych nie 
zerwał, I nawet taka - zewnętrzna 
rzecz, jak akcent w wyjnowie dosko- 
nale zresztą poza tym  opanowanega 
przezeń języka niemięckiego — jak 
stwierdzą biograf — pozostał a SC 
ay, słowiański”, 


100 franków mie: 


ciekawe — ciekaw 


jacych z 
(e ników, 


Amerykański 
„urok osobisty" 


„Typowy mężczyzna amerykański 
; jego partnerka „ kobieta, jeśli cho- 
dzi o wygląd zewnętrzny i urok 050- 
histy, stanowią niedający się po- 
równać ideał“ (numer listopadowy, 
sty. 24).* * 

Kobiety amerykańskie uważają, 
„Amerykanin stał się „miękki“ 
z tego powodu, że musi pracować w. 
sztywnym kolnierzyku, od którego 


trudno mu się uwol orga z pos _ lektury wydawanego 
wodu zwykłych konflik jakie caian ch A = 
i żeństw. na „Rea- 
pociąga za sobą małżeństwo. Tak | G ON MEK sa 
„000,000 Amerykanów to lu- 
dzie chronicznie chorzy" (styczeń, 


1 proc. budżetu na oświatę, T1 — na wydatki 


więc, zamiast wyjść na podwórze, 
by w rąbaniu drzewa znaleźć wy- 
ładowanie dla swej złości, zamiast 
wymierzyć żonie cios pięścią w 
twarz, dyskretnie opuszcza on mie- 
szkanie i ze zgorzkniała miną idzie 
do bąru, by w kąciku utopić swoje 
| nieszczęścia" ‘numér listopadowy, 
sty. 24). 

Należy on oprócz tego do „60 mi- 
lionów Amerykanów, którzy regu» 
larnie piją napoje alkoholowe, a 
być może jest to jeden z tych 
3.250.000, Którzy w tym „trochę“ 
przesadzają, względnie — „jeden z 


750.000 nałogowych alkoholików" 
(październik, str, 76). 
„łego , umiejętność rozmawiania 


przy stole ogranicza się do używa- 
nia takich zdań jak: „proszę podać 
mi sól* (listopad, str. 24), być może 


dlatego. że „kobieta amerykańska 


Amerykanie 

` „Amerykańska kultura” propagowana jest w Europie zachodniej 
przede wszystkim przez pismo „Reader's Digest”, kosztujące tylka 
ie, a informujące wyczerpująco o życiu w Sta; 
niach Zjedłłoczonych. Pokłosie tego pisma za ubiegły rok jest bardzo 
e, niż chcieliby tego jego wydawcy, Zacytowa- 
nie niektórych fragmentów zamieszczonych w „ 
artykułów przeznaczonych specjalnie dla Buropejcżi 7 
planu Marshalla, zainteresuje niewątpliwie naszych ezyteli 


„Reader” s Dige: 


jest najbardziej egocentryczna, naj- 
nieszezęśliwsza, najbardziej trwonią 
ea pieniądze i najngresywniejsza 7e 
zbie kobiet świata” (pąździer | ; 
nik, sty 


y, dlaczego - Ange 
e za ideał, Jesi 
zęwnętrzny i urok 


„Prosperity" 
„zakładów 
pogrzebowych 


str. 77) i że „w roku 1548 wydano w 
Stanach Zjednoczonych 99 milionów 


a środki krzeczyszezaią: 
nik, str. 63). 
podaje, ile milionów 


w owym roku na 


stwierdza j 


Jano 
pitali, 


wojenne 


smętnie, że w Stanach Zjednoczo: 
nych „istnieje straszliwy brak łó- 
żek-søæpitalnych (100.000). Brak per- 
sonelu ocenia się na 30.000 pie- 
lęgniarek* (styczeń, str. 70). Trudno 
zrozumieć tych, którzy zapowiadają 
zamknięcie  nioktórych szpitali“ 
(czerwiec, str. 32), 


Lecz jeśli Amerykanin umiera, 
zostaje zabalsamowany z zastoso+ 
waniem środków kosmetycznych, 
gdyż „Stany Zjednoczone są jedy- 
nym krajem świata — obok Kana- 
dy — gdzie stosowana jest ta sztu- 
ka“ (kwiecień, str. 70). „Trumna — 
w takim wypadku — kosztować go 
będzię 200 dolarów a inne wydatki 
pogrzebowe 750 dolarów" (kwiecień, 
str, 90), 


Zakłady pogrzebowe w Stanach 
Zjednoczonych znajdują się więc w 
koniunktury i po- 

jeśli się weźmie pod 
że oprócz zmarłych śmier-= 
cią naturalną w Stanach Zjednoczo- 
nych 30.000 ludzi ginie rocznie pod 
kołami samochodów“ (lipiec. str. 2%. 
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| Stanisław Stanisław Jerzy Lec 


Rozmowa z. Różą Thälmann 
| 
iR 


cznego i znanego satyryka, autora zbiorku poezji p. t. „Bar- 
wy” oraz dwóch publikacji satyrycznych: „ZOO” i „Satyry 
Batetyczne”. 
Zamieszczamy poniżej wiersz, który wchodzi w skład 
tomu poezji» „Rozmowę z Rozą Thälmann” (wiersz 
ięcony pamięci wybitnego przywódcy niemieckiego THz 
chu robotniczego — Ernesta T'hälmanna). 


Nie mów, wiem wszystko, 
© wdowo; po mojej nadziei. 
Leży Berlin kamienną wyspą 
na falach nocy. Lecz dnieje. 


Pod cyklistówką twarz robotnika, 
codzienna w tysiącznych twarzach, 
Ale milion ust ją codzień powtarzał, 
ociosał w czerwonych okrzykach. 


Ty mówisz o nim: Ernest, 

ja mówię o nim: młodość moja. 5 
Ale coś mówi przez nas — 

nie głos mój, nie skarga Twoja. 


Jeszcze oczyma wisiałem na kolczastych drutach, 
ale przyszłość była REWA 

Bila nawet w butach podkut 

„Thälmann, Thälmann, A ann! 


Kiedy mnie wlokło twarzą: po błocie 
dwóch młodych, jasnych Wikingów 
słyszałem jeszcze w dalekim przelocie 
pieśń o czerwonym Weddingu: 


Widzą daleko i ostro 

oczy przez uczuć bielma, ál: 
Tyle ci chciałem powiedzieć po prostu, 

Rozo AURORA ; 


W najbliższym czasie ukaże się na półkach księgarskich 
rom wierszy Stanisława Jerzego Leca, wybitnego poety liry- 


` 


Amer y kanach 
kresu wielkiego powodzenia do .sta- 
nu normalnego" (październik, str. 
15). a 

_ Normalnym jest również dla nies 
go, że „w Stanach Zjednoczonych 


Urozmaicone, 
ale — z puszki 


Parzućmy jednak ten makabrycz- 
ny temat i poszukajmy, co pisze| Popełniane jest przeciętnie c0 18 se- 
„Readers Digest” o nych spra- | kund jedno morderstwo“ (marzec, 
wach, str. 2); ; 


„W Amer$ce można girzymać jes” 

dzenie bardzo urozmaicone od- 
maczające się pleszoraczą | pozd 
| ścią, lecz ostatnie bathimia ktiniezne 
wykazały, że 38 proc. derosłych jest 
źle odżywionych* (marzec, str, 80), 
czemu zresztą nie można się dziwić, 
jeśli zauważyć, że „w pewnych oko- 
licach Stanów Zjednoczonych spos 
żywa się więcej produktów  mrożo- 
nych niż świeżych” . (wrzesień, 
str, 69). 


Kultura ciemnoty 


iś Amerykanin nie chce 


Dziecko ' nno 
„Wróg Pa 20, 


W Ameryce istnieje kryzys mesze 
kaniowy, zwłaszcza dla tych, którzy 
mają dzieci, gdyż „25 procent miesz 
kań do wynajęcia stoi pustką ze 
względu na obawę właścicieli przed 
dziećmi 
W Chicago, aby otrzymać mie: 
nie „należy zapłacić 500. dolarów 
„odszkodowania* od jednego dziec” 
ka“ (maj, str. 18). Wobec tego zale- 
|| ży Amerykanom na zdobyciu „pią- 
tej wolności”, jaką jest dla nich wol 
«Od rozmnażania się. 


Podstawy 
„raju amerykańskiego" 


Ta ga tów z ostainiego 
rocznika leadęr's Digest" 


dnego z 25.000 © 
, noszących (tytuł t 
h dyplomy, które stwier 
e są oni „doctors of psy 
lub też „doctors of metaphy- 


„Szarlatani ci wyciskają k 
roku z klientów miliony dola 
rady, których wartość właściwie 
równa się zoru“ (luty, 

Amerykanie jednak 4 tym 
„ekspertom“, gdyż ich znajomość | strona medalu, 
i i psychoana-| Drugą jest plan Marshalla; 1 
-| proc, budżetu państwowego na'0= 
światę, 6 proc. tegoż budżetu na 0 


kolism, wysoki: progent. Ależlokywie= 
38 nych, zamykanie szkół i szpitali, bez 


wi robocie i walka z dziećmi, oto jedna 


lizy jest bard 
Ogólny poziom intelekt 


ciętnego Amerykanina jest piekę społeczną i ochronę zdrowia 
niski, gdyż „przemysł koaytujący oraz 71 proc. na wydatki wojenne, 
miliony dolarów, jakim jest amery-| „Reader's Digest" już w sierpniu 


kański system nauczania, w dal- 
szym ciągu oswćca ale produkty" 
r. 


1949 roku. uważał, „kraje Europy 
zachodniej mogą į powinny powięk- 
szyć swe siły zbrojne" (str. 60). Uwa 
żał on również (w nrze_ stycznio- 
wym, na str że „broń atomowa 
powinna być uż b przeciwko lud- 
ności cywilnej, a przede wszystkim 


OKI b 8 1940 do 1949. roku 
biako. 6.000 szkół zostało zamknię” 
tych ze względu na brak nauczy” 
eleli“ (Auty, str 11). 


przeciwko, pogańskiemu  społeczeń* 
Morderstwo $twu Rosii Radzieckiej" (styczeń, 
co 10 sekund da tylko, że „Reader's Digest" 


nie umieścił zastosowania bomby 
atomowej wśród środków mających 
„regulować liczbę urodzin dla umoż 
liwienia komfortowego życia nier 
którym mieszkańcom Stanów Zjed: 
noczonych. 


Choć brak nauczycieli, nie brak 
jednak bezrobotnych. 

„15 milionów Amerykanów pobile- 
ra rocznie różnego rodzaju _ zasiłki 
dla bezrobotnych" (styczeń, str, 81), 
„Readers Digestt uważa jednak 
lakt ten za „zwykłe przejście od o- 


opr, wg. „L'Action* 
E, Martuszewski 


„25 mil. 


Amerykanów to ludzie ehronicznie chorzy”, przyczem naje 


spotyka sie wśród członków rządu U. S. A... 


cieższe choroby 
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„Kochać kraj, jemu służyć 


powszechnym 


(W 215 rocznicę urodzin Ignacego Krasickiego) LI 


Czytając liczne oświadczenia polskich ksii katolickich w 
sprawie nadużyć i przestępstw, jakie miały miejsce w organizacji 
„Caritas“, nie trudno dostrzec, iż. zarówno wypowiedzi indywidu* 
alne przedstawicieli naszego duchowieństwa jak i zbiorowe rezolų= 
cje i deklaracje podejmowane jednogłośnie na zjazdach — od po- 
wiatowych zącząwszy, a na ogólnokrajowym skończywszy — nie 
„ograniczają się do sprawy „Garitas", lecz wiążą ją w większości 
wypadków z bardziej ogólnym i bardziej zasadniczym zagadnie- 
miem: zagadnieniem stosunku Kościoła do Państwa, 

O czym to świadczy? Świadczy o tym, żę olbrzymia większość 

nuszego duchowieństwa myśli i czuje po obywatelsku, że w dzia 
łalności swej duszpasterskiej odgradza się od haniebnych tradycji 
Massalskich czy Kossakowskich, infułatów zdrady i zaprzaństwą 
wobec ojczyzny, a nawiązuje do zaszczytnych, patriotycznych i i po” 
stepowych, tradycji Kołłątajów, Krasiękich, Stasziców i Ście- 
giennych... 
3 b.m. minęła właśnie 215 rocznica urodzin ks. Ignacego Krasic" 
kiego (1735—1801), który mimo wysokie stanowisko w hierarchii 
kościelnej (piastował godność biskupa warmińskiego) czuł, myślał 
i tworzył (był znakomitym pisarzem) w duchu miłości ojczyzny, po 
stępu i wskazań prawdziwie obywatelskich. 

Słuchając np. wypowiedzi księży: Pasternaka, Sulwińskiego, 
Owczarka czy Bąka na Krajowej Naradzie Księży w dn. 30.1.1950 r. 
znajdziemy w nich echa patriotycznych wskazań, zawartych 
choćby w liście V ks. biskupa warmińskiego — pt. „O obowiąz- 
kach obywatela“: 


Qjczyzna! Czcze nazwisko, kto cnoty nie czuje, 
Święte, dzielne, gdzie jeszcze poczciwość panuje; 
Panuje tam, gdzie szczęścia los publiczny celem: 
Największy zaszczyt wolnych być obywatelem... 

Nie potrzeba dowodów tam, gdzie jest rzecz jawna 
Ojców naszych prostota, cnota starodawna, 

Ta, która wzniosłą naród, ta synom przykładem; 
Ich się nauk trzymajmy, idźmy bitym śladem. 
Kochać kraj, jemu służyć, powszechnym jest echem; 
Ale służyć bez względów, a służyć z pośpiechem... 


Nie wierzy dziełom takim, kto niegodzien wierzyć, 
Dusze podłe, czym wzrosły, tym się pragną mierzyć. 
Zwróćmy z nich wzrok poczciwy. Godzien kraj kochania, 
Kraj, co żywi, co zdobi, mieści i ochrania; 

Kraj, któregośmy cząstką, a cząstką istotną... 


W każdym miejscu i czasie człowiek jest człowiekiem, 
Te same w nas skłonności, co były przed wiekiem. 
Nie krzywdzą synów mniejszym darem szczodre nieba; 
Taż sama, co i w przodkach, w następcach potrzeba: 
Potrzęba być zęśliwym, ile możmość zniesie, 

Rząd prowadzi do szczęścia”, 


Więc, gdy szczęście celem, 
Nie fanatyk swywoli jest obywatelem. 
Ni kocha ten ojczyzny; kto chce wol 


Łórino Kovai 


W satyrze_1. Krasickiego pt. 


„Pochwały mileżenia* spotkamy 


wyrazy uznania dla księży, którzy wypowiadają śmiało, co im dyk- 
tuje serce i przekonanie obywatelskie, jak i słowa potępienia dla 


tych przedstawicieli wyższego zwłaszcza 


duchowieństwa, którzy 


widząc zło „nabierają wody w usta”, Pod ich to adresem pisze zną- 


kamity autor. „Myszeidy*: 


O wy, których powinność prawdę mówić jawnie; 


mocnić słowo przykładem dzielnie i ustawnie, 


milczenie was potępia, gdy myśl świecka trwoży; 
świętą śmiałość, bezwzględną, niesie zakon Boży, 
Zbyt trwożliwą roztropność nie godzicie z stanem: 
znać, czuć, mówić, dać przykład, to jest być kapłanem. 


W utworze satyrycznym: „Złość ukryta i jawna* maluje bis- 
skup warmiński postać Pawła; który jakże bardzo przypomina nam 


niektórych sk kompromitowanych kii 


erowników b. zarządu... „Caritas“. 


Oto surowy sąd o Pawle, który „choć zraża sumnienie, niebo stra 
szy gromem, śmieje się, zdrřądza, krądnie — i jest galantomem“: 


Tacy byli, mniemaną pobożnością haxrdzi, 

owi Faryzeusze, i wyschli i smutni, 

a w łakomstwie niesyci, w dumie absolutpi, 

mściwi, krnąbrni, łakomi, nieludzcy, oszczercem: 
1 * 


NapiętnoWał ostro współczesnych mu faryzeuszy ks. 


Ignacy 


Krasicki, piętnują ich dziś ostro — myślący i czujący po obywatel- 
sku księża, którzy przejawiając rzetelną troskę o dobro- publiczne 
oraz manifestując wolę pracy zgodnie z dążeniami najszerszych más 
narodu polskiego, robotników, chłopów i inteligentów — są konty- 


n 
mińskiego. 


zatarami postępowej i patriotycznej działalności ks. DRESIE war- 


` Stef. 


W odbudowanych obecnie kamien 


sawy: W odbudowanej kamie: 
E 


(Na zdięciu: 


Str. 5 


m „Pod Murzynkiem* 


jest echem" ypsi 


zkach na Starym Mieście w Warsza- 
się hędźie dział historyczny i dział odbudowy Muzeum War- 


Pod Murzynkiem* urządzono już 


fragment wnętrza kamieniczki „Pod. Murzynkiem”']. 


Z cyklu: Sylwetki pisarzy REMA Łodzi 


Niewielusich jest — to pr 
sg, pracują 
„wyjechali“ i 
wyjechać do Wai 

Jednym z „patriotów“ robotniezej 
Łodzi, który niv sprzeniewierzył się 
jej na rzecz wabiącej wszyst 
literatów Stolicy — jest Stanisław 
Piętak. 

Stanisław Pietak urodz e w 
1909 roku, we wsi Wielowieś, now. 
Tarnobrzeg. Ojć „pisarza był go- 


w 
aj nie mają zamiaru 


z się prze 
dawnych, „dobrych”* 


ych. 
— W miarę, jak zdoby: 
kę — wspomina Stanisław Piętax — 
| karłowaciało coraz bardziej nasze gą 
| spodar wo, Ojciec wyprzedawałl zie 
mię, -kawałek po kawalki, aby mi 
ść studiów... r 
że tej ziemi hyło b. niewiele; stu 
dia- trzeba było przerwać, Piętak po. 


O ludzką pracę i ludzkie życie 


(fragment powieści „Wały”) 


„Węgier — Polak dwa bra- 
tanki“ — powiada przysłowie. 
W nowych, powojennych warun 
kach, gdy wyzwolona Polska i| 
wolne Węgry zmierzają tą samą | 
drogą, drogą wiodącą — do soe- 
jalizmu, pokrewieństwo staje się 
jeszcze ściślejsze: „Węgier — Po- 
ląk dwaj bracia* — należałoby 
powiedzieć, 

"zy jednak dostatecznie du- 
ża wiemy o tym bratnim kraju, 
o którego wolność w okresie Wio 
sny Łudów walczyli nasi genera 
lowie: Bem i Dembiński? Na pew 
no — nie. W szczególności — na- 
pewno niezbyt wiele wiemy o 
jego pieknie rozwijającej się dziś 
literaturze, Dlatego nie od rze- 
czy bedzie zapoznać nąszych czy 
telników z fragmentem nowieści 
współczesnego” pisarza węgierskie 
go, Lórino Kovala pt. „Waly“. 
Powieść przedstawia dzieje wę- 
gierskich robotników rolnych, 
którzy z końcem XIX i na po- 
czątku XX wieku rozpoczęli wal 
kę o wyzwolenie społeczne, 


— Czy nie uważa pan, 
będzie z nimi porozmawiać.. 
wycedził prze: 

— Naturalnie, 


lepiej 


e panie, ja za- 


wami woźnicę, — Jedź no do 
pana wachtmistrza, niech sprowadzi 
żandarmerię! 


lił się ku hrabiemu — pro: 
do bryczki. Oni są pijani, a z pi 
nymi ta nawet świety nie porad 


było ciężkie 


r 4 
młodych wyrostków przedarło 
przez wierzbinę. Za nimi ukazi 
ję całą ś 
ch, słofcem spało! 


aly się ad ude- 
ych 


Szara fala zbliżyła się do i 
nierskiego stoliką i eE s 
półkole, okrążyła go z trzech stron. 
Z pomarszczonych twarzy robotni- | 
ków biły gniew i grożba, k 
— Ludzie! — zawołał głośno sta 
rosta, chowając się za stół. — Lu- 
dzie, przecież mnie znacie. Ja zaw- 
sze byłem waszym opiekunem... 


e Pee 
Z s jir — Za podwójną robotę — podwój- 

Arany-Toth, kierownik robót, |nq zapłatal — padł, niby gruda, su- 
przybiegł zadyszany do inżynierskie chy, ostry i twardy okrzyk. Przed 


go stolika. 

= Bunt, panie inżynierze, jawny 
bunt! Robotnicy rzucili pracę, Chcą 
podwójną dniówke. 

Inżynier Ścisnął w ręce cyrkiel i 
zmarszczył siwe brwi. 

= Szaleństwo, istne szaleństwo! 
ia słonecznego dostali ci 
Przecież wiedzą, że za ty- 
dzień musimy skończyć wały, bo 
nam woda wszystko zabierze -— 
krzyczał, bijąc pięścią w rozłożoną 
na stole mapę. 

Starosta, który stał okok inżynier 
skiego stołusi rozmawiał a hrabią, 
zacisnął swe potężne szczęki i wy- 
krztusił ze złością: 

— Sytuację można wyjaśnić tylko 
ostrą i natychmiastową interwen- 
cja. 


robotników wyszedł wysoki robo- 
ciarz w niebieskich spodniach, 
Wzrokiem powiódł po panach i,oble 
pioną gliną rękę położył na rozłożo- 
nych planach, jakby chciał nadać 
inny kierunek barwnym liniom wy- 
kresów. 
— Takich panów to my znamy — 

rzekł trochę drżącym głosem. 


Zapadła ciszą. Z setek oczu biło 
jedno spojrzenie, Twarze zakrzepły, 
jak gdyby były ciosane z jednego 
szarego granitu. Ną ostrzach krępa- 
czy iskrzyło się słońce. 


Stojące pod wierzbami konie za- 
częły/ przeraźliwie rżeć i szarpać 
się w uprzę: mier spuścił gło 
wę i bazm; patrzał w wykresy, 
zał szczękami i uśmie- 
je głupkowato, jedynie hrabia 
zaciekawieniem przez 


Gać: 
spoglądał z 


krępa- |. 


nia przesunął pa łysiejacej już głos 
wie i zapytał mięskim, niewieścim 
głosem: 


— Czego chcecie, moi dobrzy lu= 
dzie? 


— Ludzkiej pracy i ludzkiego ży- 
ała z flumu odpowiedź, 
ad wzburzonej rzeki. 


Arany- Toth podskoczył do hra- 
biego į zgiawszy się w pas szeptał 
natarczywie: 


Szary pierścień, z obnażonych sı 
kstych ramńion, pomarszczonych twa 
p gniewnych spojrzeń zamykał 
wokół inży! niers go stolika. 
rosta rozejrzał sie bezradnie i łago- 
dnym głosem zawołał 


— Ludzie, idźcie pracówać! Pe- 
tem pogadamy! 
raz cheemy z wami mó, 


ludzkiej pracy, ludz- 
kiego życia, ludzkiej zapłaty, leka- 
|rzy, opieki. 
Szabo. Jego słowa padały ja! 
rzenia Kkrępącza. Tłum zbliżał ję 
da stolika. W oczach hrabiego ma- 
lowało się przerażenie. 

Naraz, któryś/ ze stojących 
Szabo robotników pchnął si 


dlana bańka. Tusz chlusnął na gład 
ko wygoloną twarz hrabiego. 


— Panie hrabio, prosze do bry- 
ezki — błagał” drżący ze strachu 
Arany Toth. 


Starostą cofną? się do tyłu. Spoj- 
xzał na tłum. W górze ponad głowa- 
mi ujrzał zaciśnięty las pię 


— Za podwójną pracę, podwójna 
zapłatą! — huczało mu w uszach, 
Tłum już falował, już pić wysu= 
wały się ku stolikowi, już oczy kłu 
ły jak rozżarzone sztylety. 

— Ludzie uspokójcie się. Jutra. 
Rozpaczliwe jego wołanie zginęło 
w groźnym pomruku, 

— ludzkiego życia! Ludzkiej pra 
cy! — wołał rozkołysany tłum. 

Nagle ponad giowami  zaświstał 
kamień, Przez chwilę panowała ći- 
sza. Potem -głośny wrzask rozdarł 


monokl, jakby śledził jakieś galowe 
„przedstawienie. Swą delikatna dło- 


Hrabia poprawił monokl i uśmie- 
chnął się złośliwie, 


powietrze, Inżynier trzymajac sie za 


Sta|” 


głowe. biesł„w kierunku szarbią- 

cych się pod wierzbami koni. 
Ludzie ruszyli da przodu. 

stół posypał si 


zdziwieniem. 


— Co oni robią, ci ludzie: 
pytał Arany Totha; 
Jaśnie 
uikamionują! 
kierownik. ' 


panie, uciekajmy... 
— załkał rozpaczliwie 


zp 


Sękate pięści zawisły 
jem. Lawina kamieni posypala się 
ponad głowami pierwszega szeregu. 
Starosta obejrzał się i zaczął ucies 
kaé w, kierunku bryczki 
— Ty psubracie! — 


nad sto? 


yeza? Tmre 


= ie koła sie- 
hie TE tak 
cię kiedyś dogonimy. t 

l Arany Toth chwyċit przemocą 


hrabiego i zaczął go ciągnąć ku 
chwili woźnica pod“ 
àf konie i podjechni ku wycofu 

Pi zki przy 


AE postać zawisła na stopniach 
z trudem wtłoczyła się na siedze- 
mie 
— Gonić ich! 
ER szeregów. 
tów! 


U 


+ wołał ktoś z t 
— Łapać psubra= 


Ucieczka jeszcze bardziej - rozża» 
rzyła Uuh. Zgrubiałe od pracy pal 
ce zaczęły targać z ziemi kamienie.) 

Ostatni wdrapał się na  bryc: kę! 
inżynier. Twarz miał zakrwiawiona; 
włosy znkierzwione, obiema rękami 
trzymał się za czoło. Grad kamieni 
zadudnił o lakierowane boki brycá 
ki. Jeden z koni, ugodzony w zad, 
szarpnął się i rzucił do przodu. Bry. 
ezka pomknęła po wyhoistej dro- 
dze, ginąc w tumanie rdzawego ku, 
BZU , 


— Tośmy im dali bobu — 


rzekł 
Imre, podnosząc z ziemi porozrzu- 
cane plany. 


— Nie trzą ich było puszcząć — 
zawołał młody chłopak o lnianych 
włosach, 
= Przełożył 
Adam Bahdaj 


l 


zmienia. 


| większa kad 
botnej inte 
za, prśta 
ty 


sytuacji |, 
utalentowanemu 
tzw. PAL'n 
ja Kunefa! 
warunkach wilki o byt rozwija 
twórczość Stanisława Piętaka. 

“Wojna zastaje pi na wsi. 
rodziny. Tu spędza okres oku 
W pierwszych dniach po wy: 
staje natychmiast do 
przeprowadzaniu reformy 
tarnobrzeskim, co go nar: 
presje ze strony bandyckiego pod 
m 


Bierze: następnie Piętak_ czynny ur 
w ci 
mego w Krakowie, jako delegat 
Ministerstwa Kultury i-Sztaki, Wre 
szcie staje się „lokatorem“ naszego 
miasta, gdz po omigrac. 
gu literatów do, Warszawy 
na czele łódzkiego "Oddziaiu Zw. 
teratów. 

Po wojnie pisarz w. pełni urzec 
wistnia swoje projekty literackie, W 
ch warunkach Polski Ludowej 


nE 


W Leningradzie, na prz 
Newskim Prospekcie, wznosi sie ol- | 
brzymi. gmach, noszący, nazwę Domit 


boinikami 1 inżynierami  przeróż- 
nych radzieckich fabryk, to wsz, 
w rozmowie z wami nie będą wprost 
mieli słów uznania, ae chodzi © 
wyżćj wymienioną instytucję. 

Dam Techniki powstał lat te- 
mu. w czasie, wystawy, Która się 
wówczas odbywała w Leningradzie. 
Po zakończenia wystawy nie uległ 
on likwidacji, jak to się normalnie 
zdarza z budynkami wystawowymi, 
lecz zamienił się w „stały“ zakład 
techniczny. 

Dziś w przestronnych audytoriach: 
Domu panuje ożywiony ruch: setki i 
tysiące ludzi zwiedza wystawione 
tu. eksponaty, obrazujące najnowsze 
zdobycze w różnych dziedzinąch pro 
dukcji, Powiedzi jednaj ludzie 
zwiedzają Dom — to zbyt mało — 
tu nie tylko pa- 
trzeć, Jecz i uczyć się. 

Wyzłaszają tu przecież codziennie 
ykłądy najznakomifsi inżynierowie 
i technicy. radzieccy, wybitni maj- 
strowie, przoedownicy pracy — sta- 
chanowey i racjonalizatorzy — 0po: 
wiadają o swoich osiągni 
zach, jakimi do nich doszli, 


nie 
lecz 
się: z 


eksponatów, 
odrazu zapoznaje 

i Pri wystawłenej - maszyny, 
pod okiem stałe:urzędujących w Do 
mu Techniki specjalnych instrukto- 
rów. 

Praca Domu Techniki nie zam 
się, jednak wyłącznie w jego ścia- 
nach. Istnieje tu oddział nowej tee! 
nologii. który jest w stałym kontak- 
cie z fabrykami Leningradu, a na- 
wet i innych, odległych miast Zwią 
zku Radzieckiego. Oddział ten udzie 
la: różnym *zakładom produkcyjnym 


/|mu „Front 


czy kultury — praca jego nie natra- 
fia na te przeszkody, z jakimi bo- 
kał się przed 1939 rokiem. 
Ma to swój poważny wpływ na do 
robek literacki: Piętaka, który w N 
tach 1945 — 1949 zwiększa s 
pozycji książkowych, Twórczość 
wojenna 
nie tylko naszej, 
krytyki literaci 
ezne i pochlebne wzmianki w ekion 
Słowianie” (1948 r. — XI, 1949 
kład noweli „Kartka hh tos 
„Ogoniok*) itp. Rów 
w szeregu 
h znajdują się tłuma- 
ekeni jego utwofów, a nowele z to- 
nad Wisłą” wchodzą w 
gii pisarzy, polskich yy: 
RR i CSR. 
Zapytujemy pisarza o jego najbliže 
nierzenia literackie. 
się okazuje, Piętak 
e swój warsztat p 
utwór ze współezesnego: 
i jednego z miasteczek prowi 
nych. 

Pisarz jest entuzjastą „W 
teren. Informuje nas, że b. 
chodzi o zebranie twór 
obiecuje sobie po 

si, jaki na wiosne br. 
o l Kultur 


wiele — 


Po KeNaN Koda „powi 
ale również ì do ścendriusz: 
go, którym zamierza zadebiutować 
jako pracownik zespołu dramaturgicz 


nego Wytwórni Filmów Fabolar- 
nych. JZESŁAW SCHAROWSKI 
asaseeesanss 


ym} bezpośrednio lub w drodze koreśņon 


deneji rad i wskazówek, jak należy 
pracować, aby, włożywszy jak-naj- 
mniej wysiłku, osiągnąć jak najlep" 


sze rezliltały. 


Oprócz tego „Dom“, przy poparciu 
Partii, organizuje RAE zebrania 
techników i inżynierów. którzy dzie- 
lą się wynikami swoich indywidual- 
nych osiągnięć i wspólnie pracują 
nad ulepszeniem metod pracy w róż 


| Krajów, 


nych działach produkcji. 

W roku1948 Dom Techniki zwłe: 
dziło i skorzystało z jego usług prze 
szło 250,000, osób; Cyfra ta najlepiej 
świadczy o jego popularności, 

Osobny dział Domu Techniki sta- 
nowi jego biblioteka. Znajduje siq 
w niej chyba wszystko, eo „od po 
czątku świata“ aż do ostatnich cza- 
sów napisano na tematy techniczne. 
Najnowocześniejsza organizacja tej 
biblioteki sprawia, że każdą zamó- 
wioną książkę czytelnik dostaje do 
ręki już w kilka minut pa zamówie- 
niań. 

Propaganda imperialistyczna dużo 
mówi o „kulturze technieznej" U 
ale powiedzcie sami: czy możliwe 
jest istnienie podobnej zdobyczy kul 
uralno - technicznej w którymkol- 
wiek z krajów kapitalistycznych! 
gdzie każdy wynalazek 
jest pilnie strzeżony jako najwięk: 
sza tajemnica, bo celem jego jest nic 
służbę dla społeczeństwa, lecz zysk 
garstki tych czy innych biznesme- 
nów? Qczywiści e nie, że nigdy 
że w żadnym wypadku. 

Tylke -w kraju socjalizmu jest mo: 
żliwa. taka instytucja, gdzie celem 
pracy inżyniera - wynałazcy jest dt 
bro społeczeństwa, gdzie szczęście į 
dnostki wiąże się nierozerwalnym 
węzłami ze szczęściem eałego  spole: 
czeństwa, w którym ona bytuje, 

KAROL KOTŁOWSKI. 


~ dnienifmi 


Str. 6 


NE A 


Zadania organizacji partyjnych w dziedzinie! 


- rozwoju spółdzielni produkcyjnych 
Dokończenie referatu tow. ROMANA ZAMBROWSKIEGO 


(Dalszy ciąg ze str, 3-ciej) 
W życiu wewnętrznym spółdziel- 
ni organizacja partyjna musi być 


dźwignią - podnoszehia organizacji 
pracy, dyscypliny socjalistycznej, 
postępu rólniczego, musi uporczy= 


„wie i systematycznie przezwyciężać 
wahania i przesądy, budzić czuj- 


Mamy szereg faktów: braku czuj 
ności w stosunku do bogac: 
skich. Tak np. w O! 
wadtta została przez pl 


tawicie- 


O pracy Podstawowej 


umowa z o 
pującą do 
1 wm 
stwo rolne o przestczeni 1% ha, Zda 
ie się, że to nie wymaga komenta- 
rzy 


ółdzielni produkcyjnej 


chanowa była próba zorganizowa- 
nia kułackiej spółdzielni, złożonej 
„ trzech bogatych rodźiń, które 
fikcyjnie podzieliły swoje gospodar 
stwa na jedendkcie. 


Organizacji Partyjnej 


w spółdzielni j 


Prz 


chodząc do spraw organi 


cyjnych, chcę przede v 
zwrócić uwagę na zagadni 
szych podstawowych organizacj) 


partyjnych w spółdzielniach. 
w spółdzielniach produk 
tawowych 


Mamy 


y podstawo 
nej mamy w 
madzie Masło- 
scy członkowie 


wej organi 
pow. Sławno, w gh 
wice, w której w 
partii w liczbie £7 przystąpili do 
Spółdzielńi, organizując j 
W RANA 


, podstawowa or 


ko, pow. 

ganizac, a 7, czło! 

ków zało: do której 

weszio-29 członków ZSL i 9 bezpar 
Podstawowa organizacja 

partyjna gromady Raszków w gm. 


pow. żyje zaga- 

spółdzielni produkeyjnef. 
agitację indywidualną 1 
„ organizuje ogólne zebra 
nia, ną których omawia statut i 


znaczenie spółdzielni  produkcyj- 
nych. 
Takich = przykładów jest wi 


Ale trzeba powied h 
spółdzielniach produkcyjnych 
mizację podstawowe nie są je 
czołowym oddziałem chłopów. 
szonych w spółdzielni, nie 
się spławami i życiem wewnęt 
nym spółdzielni produkcyjnych. 

Chcę jeszcze zwrócić uwagę na 
zagadnienie kobiet. Mimo że spra- 
wa ta była bardzo poważnie pod- 
kreśloła w uchwale Biura Politycz 
nego Jeszcze cwi październiku, > jw 
spółdzielniach nie ma _ jeszcze właś 


ciwego stosunku do. spraw 
nią kobiet do władz. 
członków zarządu ji 
— z tego kobiet 104, 
proc. 


Oto 
t ogółem 976 
yli 10 do 11 


cytiy: 


to wymaga bardzo 
j Kobiety zorganizo 
e a PAAA OA D 
dzo dużo zrobić dla przygotowania 
przełomu w masach niezorganizo- 
eli sa- 
wciągnięte do aktywnej 


wanych, ale tylko wtedy, ji 
me będą 


Komitetów 
h oraz orga 


Klub kores 


zadaniem 
Gminn; 


nizacji podstawowych w  spółdziel- 
niach produkcyjnych jest uakty- 
wnienię pracy organizacj 


+ ZMP. Szczególną uwagę win 
ny organizacje partyjne zwrócić na 
umocnienie współpracy z organiza 
cjami ZSL Całe bowiem dotychc; 
sowe doświadczenie na wsi wsk: 


e zwrócić uwagę na 


nej. 


kiem w dotychczasowej pracy 
h Komitetów Powiatowych 
to, że nié postawiliśmy ża- 
dnych zadań przed or 
istracji rolnej. A przecież w tej 
administracji siedzi pomoc wetery 
naryjna, zootechniczna, ogrodnicza 
itd. Trzeba przed nimi postawić za 
danie okazania fachowej - pomocy. 
tak potrzebnej naszym  spółdzie! 
niom, a sobie postawić zadanie poli 
tycznego i pautyjnego kontrolowa- 
nia tej roboty koordynowania prac 

i organizacji, których 


tom” prodlikcyjnymi. 


Tutaj, chciałem . zaęytować.. fra- 
gment listu tow. Bieruta w odpo- 
wiedzi na list sekretarza: Komitetu 
Powiatowego w Strzelinie, tow. 
Zubka: 


adaniem . organizacji : partyjnej 
jest nieść pomoc powstającym spół 
dzielniom przez, rozumną koordyna 
cję różnorodnej inicjatywy. i opieki 
ze strony tych instytucji, które śpie 
szą ze swymi usługami. Uzgodnie- 
nie tej inicjatywy według jednoli- 
tego planu — oto główne zadanie 
Komitetu Partyjnego. Trzeba przy 
tym pamiętać, że każda inicjatywa 


pondentów 


powstał w PZPB Nr 3 


W PŻPB Nr 3 przed paru 
powstał klub korespondentów. 
ten zespolił 21 korespondentów, 


dniamt 
Klub 
któ- 


` rzy postanowili nawiązać systematycz 


mą i stałą współpracę z „Głosem Ro- 
potniczym*, W zebraniu organizacyj- 
nym klubu uczestniczył również sekre 
tarz organizacji podstawowej, tow. 
"Toma. Zebranie przeprowadziło kryty- 
czną ocenę dotychczasowej pracy ko. 
respondentów, uznając ją za niedosta 
teczną, 

Obecnie, z chwilą rozpoczęcia dzia- 
łalności klubu, sytuacja w, tej dziedzi 
nie musi ulec radykalnej zmianie, 
Każdy z korespondentów zobowiązujo 


się skierować do „Głosu* najmniej 
dwa artykuły miesięcznie. Zostanie 
również załatwiona sprawa wydawa- 


nia gazetki ściennej, Gazetka wycho- 
dzić będzie regularnie raz w miesiącu. 
Dia zapoznania z jej treścią całej za- 
łogi fabrycznej, gazetka będzie co pa 
rę dni /przónoszońa na inny oddżiał, 
W redagowaniu gazetki wezmą udział 
wszyscy czlonkowie klubu, 

Sprawą organizacji pracy klubu 
mie się wybrany przez korespon: 


„Współpracować z nim będą wicerze- 
wodniczący tow. Grodzki oraz sokreta 
rze: z oddziału A tow, Rychej, z od- 
działu B tow, 
O tow. Nowaczyk. Nalożono na nich 
obowiązek dopomagania koresponden- 
tom w uzyskiwaniu materiałów i utrzy 


la CRS i drugiego sekretarza KP 
Klarą Piefrzyk, wstę 


aca jako wklad. gospodar- 


Drugi przykład. Na terenie Cie- 


partyjne umieją 3 dobrą | Ogólny ton, jesh chodzi o per- 
Współpracę z organizacjami ZSL— | spektywę rozwoju był bardzo opty 
tam“ szybciej postępuje umocnienie ków. Dziekan ż 
gospodarcze istnie, spółdziel | pow. Nysa mógł już dziś pochwalić 

awanie nowych. spółdzielni 


anami admi' 


dentów przewodniczący, tów. Wentól, 


Sobański i z oddziału |- 


mywaniu kontaktu z Redakcją „Gł 
BU. 


PEPEWOECYDEFOHWIA 


Kinematogtatik" polska 
innych działów pracy, związanych z 
lotochemią, odczuwa „poważny brak 
niektórych materiałów, a między in- 
nymi filtrów świetlnych, Filtry te 
znajdują zastosowanie przy” wykony* 
waniu zdjęć filmowych í fotograficz: 
nych oraz przy oświetlaniu ciemni. 

Im Polski 


Pracownik tow. 


_ Obiecanki 


iągu ostatnich 2-ch miesię 
y przy świetlicy PZPW Nr 1 powsta 
ły: koło dyskusyjne Wszechnicy Ra- 
dłowej, koło sportowe, oraz utworzo 
no sekcje baletową, chóral 
sa stołowego. Jednak ten 
wiolowy rozwój życia świetlicowego 
zdaje się nie znajdować należytego 
w oddziale 3 — Wełna Zw. 


i teni- 


te żye 


Warunki działalności sekcyj są nad 
zwycza Lokal świetlicowy 
jest za szczupły, ściany odrapane i 


— cacanki | 


popękane cżynią odpychające wraże- 
nie, tynk odpada na głowy tych, któ 
mimo wszyśtko nie 


EESK PNA OWE ENAA A ET MAY 


oraz/ wiele| Polaków 


i rada winna być zrozumiana, przy: 
jeta przeprowadzona przez sam zes 
pół członków spółdzielni, a nie na- 
rzucana z zewnątrz. . Najważniej- 
szą zdobyczą każdej nowej spół- 
dzielni jest wzmacnianie się jej sa 
morządu wewnętrznego w oparciu 
zarówno o doświadczenie własne, 
jak I o pomoc pówołanych do tego 
instytucji społecznych. , Nie wolno 
dopuścić do (ego, aby zi 
ków spółdzielni uważał, że za jego 
sprawę odpowiedzialny. jest ktoś in 
ny, że jedyną troską zespołu jest 
szczęśliwe oddanie się pod ópickę 
państwa, partii i instyticji zewnę” 
trnych. raki wynik byłby uśmier- 
ceniem całej sprawy”. 
+y t 

W podsumowaniu dyskusji, któ- 
ra odbyła się po referacic, tow. Ro 
| man: Zambrowski m. in. atiera; 
Bardzo 


dukcyjnej w ych częścia 

ju, który towarzysze dali w swoich. 
informacjach, jest bardzo poucza- 
Jacy. 


prodiikcyjnych, jeśli tow. Wójcik z 


w ciągu kilku miesięcy 12 spółdziel 
ni, to są to przecież wymowne do- 
wody poważnej zmiany w atmosfe 
rze wsi. 

Tym bardziej aktualne i ostre 
jest zadanie, postawione przez Biu 
ro Organizacyjne — zadanie gospo- 
darczego umocnienia istniejących 
spółdzielni i zapewnienia im zdro- 
wych podstaw dalszego rozwoju. 


Trzeba, towarzysze, żeby ten 
optymizm, który tu dzisiaj pano- 
wał w dziedzinie naszych perspek- 


tyw, rozwoju spółdzielczości produk 
cyjnej, w niczym nie  pomniejszał 
troski i „nat aktywnej, 
świadomej działalności nad usunię- 
ciem tych wszystkich braków, któ 
re ujawniliśm spółdziel- 
ni. 7 

Kiedy opracoweno pierwszy, pro- 
jekt uchwały Biura Organizacyj 
któr: i 


spółdzielnie. 
niejszych, 

przez Biuro 
Je, mieliśmy 
danymi zebra 


Według danych pt 
zawartych w przyjętej 
anizacyjne nchw 
h 248. A zgodnie 
ymi dziś wśród towa 


mamy już 403 spółdzielni 
prodlikcy 
Towa w 
kusji w swoje 


ie ambitne. 
bo w tej dzied 


plany. 
plany i stus 


MEE e CENE WGEJ 


mA E A 


E ERANDA 


Na. Froncie 


WSPÓŁZAWODNICTWA PRAcy 


Przodający zespół cerowaczek 


Zespół tow. Janickiej z PZPW Nr 2 


2 


Corowaczki z PZPW Nr 2 — znane 
są z tego, że nie tylko same doskona 
le pracują, wypełniaj swe zadąnia 
produkcyjne, ale i innym chętnie śpie 
szą z pomocą. 

Chyba wsżyscy joszcze pamiętamy, 
dobrze. jak to w końcu ub. roku. pod 


Na zdjęciu widzimy jeden z zespo- 
łów cerowalni „Wełnianej Dwójki”. 
Jost to zespól tow. Stanisławy Janic 
kiej wielokrotnej przodownicy pracy, 
która we współzawodnictwie zespolo- 
wym za ostatni kwartał otrzymała na 
grodę pkolo 11,000 zts: Tow, Janicki 


pr sławia. mógł: już „poi wać e, je 200,3. proc. normy. Nauczo 

Ai a, zagadnienie Enori iiaeie ea jego SE AEAT nie trzeba mieć ambitne plany. My | iey -pne SD aA ne Je] przykładem cztonktnio zespołu 
dynacji i rozdzialu funkcji czynni- | snółdziemi produkcyjnych, jeśli |śle, że w oparciu o uchwały ,Bium |Dzgw i g5 i PZW Nr 36, W za- | niewatpliwie niezadługo dorównają 
ków gospodarczo < admiinistracyj- | ġbw Nowacki z Bielska Podlaskie- | Politycznego oraz ostatnią uchwałę | PZEW Na 55 1 zilo się dnżo | jej w doświadczeniu i sprawności. łe- 
nych w 5 do spółdzielni |--o" gazie jest lóraz T spółdzielni, z |Biura Organizacyjnego w sprawie | kładach tych magromadnia e amo. |sewofa Kopka wykónijć swą bazę 
pradukevjn: W stosunki. do |29 KOS JO wierdzi że-w © śldziellzości produkcytnej, w. o- |towakn, x którym, catówaciki mie mo-i nomata Kopka sika irs 
ODA sA jnych RA A kilku miesięcy będzie ich 30, jeśli |parciu o doświadczenie, które zdo- dne RE poważnie Lo sr ISAE. AASA FLESJE 
Kiki pewne prawa pardwna ba (tow. Kamińska z miechowskiego. |byliście w walce klasowej o spól- | Šo Kny obywatelski był czyn ce-| 175,2 proc, Józefa ` Duszczyk 1553 
Sruktorzy” ORS. Jak 1 aparat. POM, |gdźie jest. 1, spółdzielnie, „ tralktuje |dzielczość produke W Polsce — | owaczek z PZPW Nr È Ę procent, Helena Bartosik 145 procent. 
BARN Rofiżo, AAAH pala [powathie - zbbówiązanie 'stwórzenia | wy, te ambitne plany wykonacie. . J 


„Będziemy - pi 


Ujalszy ciąg ze str. 1-szej) | 


oddziały PZPDZ. Nr 1 
w bieżącym miesią- 
dzić” akcję czystości. 


cu pfzeprów. 


Walczymy o oszczędność 

Na odbytym onegdaj zebraniu 
człontiń VII Oddziału Związku Zawo 
Raka Mt. 


ościówych: 

wsozwigksZYĆ., Procent. wyprzęfisn, 
zastrzegać czystości — oto. dewiza 
t, podejmujących Czyn 8-Mar- 


. Kobiety  przędzalni 
PZEBJNE 107 zokowiataty się możliwie 
latnie. zmniejszyć ilość pojedynek. 
Oddział szpilarni zmniejszy braki z 
0,52 do 0,40 proc. oraz podniesie pri 
imę z,91 do 92 proc. 

Odpowiadając na apel prządki tow. 
Manowej „cała zmiana  przędzalni 
TFZPB Nr 21 zobowiązuje się zmniej- 
szyć Alóść „lalek”, 


Robotnice 
„Czwórki Bawełnianej* 
na Dzień Święta Kobiet 


O zobowiązaniach przyjętych ĝo- 
nosżą nam ta! nasi korespondenci: 
Na zebraniu T oddziału PZPB 
Nr 4 — pisze tow, Maria Majewska— 
óre odbyło się w tych dniach, na- 
e robotnice powzięły uchwały dla 
pdnego, uczczenia Święta Kobiet. 
Oto postanowiły dzień ten uczcić 
piaćd, podejmując zobowiązania pro- 
dukcyjne, 

Tow, Kruszewska, przodownica pra 
cy w przędzalni, wraz ze:swym ze- 


obrączkowej 


podnieść produkcję © 2 procent oraz 
jak najbardziej zmniejszyć ilość od- 
padków. 

Ob, Stanisława Lenaręzyk, przodow 
nica pracy. podjeta się podnieść ja- 
kość, produkcji o 3 prbcent, zaś ob. 
Weronika Nowak. tkaczka ną 16 kro- 
snach, zobowiązała sie podnieść bazę 
akordową o 2 procen 
Ponadto: ha-węzwanie tow; Jachci-; 
kowskiej wiele kobiet postanowiło 
wstąpić do Towarzystwa. Przyjactół 
BAG SLLAV 

Na zakończenie zobrania tow. Ja- 
kulowiczowa, przewodnięząca komi- 
sji kobiecej, wezwała Wytwórnię Pa- 
pierów' Wartościowych do współza- 
wodnictwa, 

Nie watpimy, że wszystkie zakłady 
na terenie naszego miasta, idąc za 
przykładem PZPB Nr 4, podejmą po- 
dobne zobowiązania, a tym samym 
godnie uczczą Dzień Kobi 


Kobiety Tkalni Nowej 
podejmują zobowiązania 
na Międzynarodowy Dzień 


Kobiet 
— Robotnice Tkalni Nowej PZPR 
alina — donosi nam tow. Kor- 


apelu, wystosowanego 
h kobiet, podejmują 


dzień 8 Marca. 


Tkaczki, które nie wykonywały do 
tychczas swych norm produkcyjnych, 
postanowiły wypełniać je w stu pro* 
centach, np. tkacz W, Zielińska 
podniesi swą produkcję o 38 proc. 
f Rybczyńska — o 22 proc, H. Not 
wićka — o 17 proc. 


społein: zobowiezała: się w dniu tym 


od dawna zajmuje się tą 
dziedziną i między innynńi dokładnie 
opracował technologię wszelkiego: ty 
pu fiirów 


Począwszy od roku 1946: tow. Pola- 
ków wielckrotnie zwracał się do Dy- 
1ekcji P; P. Film Polski oraz do PZO 
w Warszawie Z propozycją wprowa- 
dzenia produkcji filtfów w Polsce. Do 
tychczas bowiem sprzęt ten był za- 
kupywany zagranicą, Warto zazna- 
czy, uruchomienie tego rodzaju 
wytwórczości wymagałoby nieznacz 
nych tylko inwestycji, nie przekra- 
czających sumy kilkuset tysięcy zło. 
tych, 


* Niestety, Dyrekcja P.-P. Film Pol- 


h prac. ski najwyraźniej lekceważy tę spra- 

wę i nie tylko, że nie okazuje tow: 

Swojego czasu Zw. Zaw, oddział .3 | Pelakowowi żadnego poparcia, ale 

lokal gwiet [czym mu nawet różne trudności. Na 

5 „,. | liczne pisma 1 wnioski racjonalizator 

À AMY WY” |nie otrzymał dotychczas żadnej odpo 
remontowany najpóźniej do końca | wiedzi. 


grudnia 1949: r. 
stało, Doty 
to robót. 


Tak się jednak nie 
as nawet nie rozpoczę 


Mielczarek 


Przy, sposobności 
czyć, że. wynaleziony ostatnio przez 
tów. Polakowa filtr ciemnicowy z0- 


należy zazna 


stał zastosowany w Łódzkim Labo- 
zatóium WFF i dał doskonałe wvni- 


U) 


ZUD 


Znane na oddziałe doskonałe tkacz 
ki Alicja Krygier, Z. Gołaszewska, 


Niezrozumiałe lekceważenie wartościowego wynalazku. 


ki. Filtr ten, spełniając warunki tech 
ricznie bez zarzutu, zwiększa bezpie- 
czeństwo pracy i chroni wzrok: pra- 
cowników Oprócz przychylnej oceny 

strony kół zawodowych w Polsce 
i Czechosłowacji, prace tow. Polako: 


wa uzyskały dodatnie opinie Za- 
kładu Fizyki Doświadczalnej UŁ, kie- 
rownictwa ciemni  rentgenowskiej 


Szpitala Okręgowego w Łodzi oraz 


lekarza Inspektoratu Pracy XIII Ob 
wódu. 


|. Żabiński 
P. P, Film Polski 


Masowe podejmowanie zobowiązań 
produkcyjnych dla uczezenia rocznicy 
urodzin Towarzysza Józefa Stalina w 
wielkim stopniu przyczyniło . się do 
rozwóju współzawodnictwa pracy w 
PZPB w Rudzie Pabianickiej, 
Obecnie współzawodnietwo objęto 
już 74 procent załogi oddziału II Bia 
ia, przy czym walka o pierwszeń- 


stwo toczy się między 58-ma zespoła- 
mi (w tym 20 zesbolów młoda 


<|Śmierhowski q2 Prata Wis 


ania produkcyjne ne 


WAWYCECHNU 


M. Sobolewska i wiele innych, które 
znacznie przekraczały normy produk- 
cyjne, zwiększą przekroczenie norm 


o dalsze 3 proc, 

Wszystkie "pomagaczki = jednogło- 
śnie postanowiły pilną i, sumienna 
pracą ułatwić tkaczkom 


pedjętych zobowiązań. Dla uczczenia 
święta swych towarźyszek pracy, po- 
stanowili zwiększyć wydajność pracy 
również tkacze: M Hi riodrztelak d` 3 
proc., Ru Krzemiński a.3 proc, 


nych. 


W PZPW Nr 4 odbyło się uroczy- 
ste wręczenie nagród  przodownikom 
pracy. 21 zespołów otrzymało nagrody 
na łączną kwotę 600 tys, zł, Uroczy- 
stość zagaił przewodniczący Rady Za 
kładowej, tow. Majewski, po czym 
dyr. naczelny tow. Antczak omówił 
przebieg współzawodnictwa. w przecią 


Dziś o godz 17 odbędzie się' uro- 
czystość połognania uczelni przez III 
turnus słuchaczy Technicum Włókien: 
niczego, 

Wydział Współzawodnictwa Zarządu 
Głównego Związku Zawodowego Włók 
niarzy ufundował nagrody, któe pod 


czas uroczystości zostaną wręczone 
przodującym we * współzawodnictwie 
zespołom słuchaczy, 


A więc pierwszą nagrodę otrzyma 


Rosną 


Miniony rok 1949 p 
łom w rozwoju współzawodnictwa 
pracy w naszych zakładach. O ile 
w pierwszym kwartale obejmowa- 
to, ono zaledwie -28,1 procent załogi. 
to w końcu ` roku dosięgło ju: 
procent. Ter pomyślny rozwój 
wodowało w pierwszym rzędzie 
podniesienie uświadomienia. politycz 
nego naszej załogi oraz ścisła współ 
praca i opieka Zw. Zawodowego. 


Z inicjatywy Związku powstało 
kółko metodyczne, mające ha. celu 
wypracowanie odpowiedniego stylu 
pracy referatu Wspó! 
Odbywające się na terenie naszego 
zakładu stałe narady z przodowni- 
kami pracy zapoznały kierownictwo 
z trudnościami produkcyjnymi zało 
gi i umożliwiały natychmiastowe 


niósł prze- 


ich usuwanie. 


Wzrost współzawodnictwa to wzrost produkcji 


nych). 
ob.ob, 


Jak dotad prowadzą zespoły 


Na czoło . zespołów młodocianych 
wysunęły się zespoły ob. ob, Tadi 
i Józefa Skiby. Wz 


i produkcji 


kcnania planu, 
Z. Sawicka 
Ruda Pabianicka 


1 POWA AAAA 


acować wydajniej, lepiej i oszczędniej 


Zobowiązania kobiet na dzień 8 Marca 


Sądząc po entuzjastycznym 
przyjęciu apelu robotnic PZPB 
im, Stalina przez włókniarki łódz- 
kie, należy się | Tt że 
czyn f-Marcowyf zatoczy fozłe- 
yle kręgi i obejmie załogi kobie- 
ce wszystkich zakładów pracy. 


Kobiety Łodzi zadokumentują w 
ten sposób swą łączność z kobie- 
tami pracującymi całego świata, 
nieh radość; zówożnóścbicochodze- 
„nia tego uroczystego: dnia w. wol 


kasi P 


Bow] Pot dauam) 


Nagrodzeni przodownicy w PZPW Kr 4 


gu całego roku. Dwió; pierwsze nagro 
dy otrzymali przodownicy pracy, tów. 
tow. Stanisław Moskwa i Antoni 
Szczepaniak — po 9.000 zł. 

Po rozdaniu nagród odbyła się 
część artystyczna, Uroczystośś zakoń- 
czył wieczorek taneczny. 


Dziś uroczyste pożegnanie 


TN turnusu słuchaczy w Technikum Włó 


nniczym 
IV somestru 
Drugą na- 


zespół 16 słuchaczy 
wydziału dziowiatskiego. 
grodę — 5 słuchaczy. z IL semestru 
wydział farbiarskiego, Trzecią na- 
grodę 6 sluchaczy z TV semestru wy 
działu farbiarskiego. Każdy z nagro- 
dzonych słuchaczy otrzyma komplet 
książek „Biblioteczki Marksistow. 
skiej”, We współzawodnictwie w Tech 
nicum  Włókienniczym: uczestniczą 24 
klasy, liczące 557 słuchaczy. 


MA 


zi 


szeregi 


współzawodników pracy w PZPB Nr 6 


Stała opieka nad ruchem. współ- 
zawodnictwa nie tylko przyniosła 
jego umasowienie, lecz przyczyniła 
się do podnoszenia poziomu pracy 


spółzawodni: wWno,. pod 
względem jako: ści. 
ród ll-tu zespołów, biorąc, 


konkursie 
k zwanym 


} w ogólnopolskim 

im. w piery 

róbnym okresie w. 
». Bankov 


potrafiliśmy w; 
wszelkie. próby zbiurok: 
wania działalności. referatu 
„umiiel 


2 odpowiednią 
porę usuwaliśn: 
ci w pracy ws 


oraz w 
kie trudn 
zawodniczących, rosną W 
zakładach szeregi przodowników 

tórych wyniki produkcji o 
ją się przekroczeniem norm 
od 12 do 28 procent, przy stale wzra 
stającym procencie primy“? extry. 
Te rezultaty — to triumt nowego 
tylu pracy w PZPB Nr. 6; 


RAW RAA nami przez plan 6-cio- 
letni. 


Fr. Donder 
Korespondent „Głosu“ z PZPB Nr 6 


GŁOS "OM 


ASZOWSK? 


Kronika Tomaszowa |Należy wymieść śmiecie z robotniczych bibliotek 


Więcej czujności i odpowiedzialnościj 


na odcinku czytelnictwa 


WAŻNIEJSZE TI TELEFONY 

4 — Dworzec Kolejowy 

47 — Milicja Obywatelska 
Pożarna 


„51 — Straż 
305 = Straż Pożarna (dzwonić 


lko ` M 
psk: | PZA) 


Rózdzielnia | Dzi 


Książka nosi stempel bibliote* 
ki Związku Zawodowego Pracow. 
ników Przemysłu Włókienniczego, 
oddział w Tomaszowie, Numer in 
wentarza, — 456, Tytuł — „Zie 


żiemmików | mia", Autor — niejaki Władys 
„Ruch Plac Kościuszki 16, tel. | ław Kozicki. 
250. Godziny przyjęć od 14:40 15, | jest w roku 1925 nakładem 


Książka wydana 


ja- 


Zwycięzcy współzawodnictwa 
w PZPW We 27 


Ostatnio podsummowane žosta= 
ły wyniki współzawodnictwa in 
dywidualńego i zespołowego w 
PZPW Nt 27 oraz przyznane 
nagrody poszczególnym zespo- 
łom i robotnikom. 

kak. z obliczeniami — naj 
lepszymi W czwartym kwartale 
ub, roku okazali się: 

We współzawódnietwie 
widualnym — snowacz 
sław Gandyn i skręcatka Józe- 
fa Damczuk, — którym przy: 
ało pierwsze nagrody i skrę- 
carka Zofia Szymańska, która 
zdobyła drugą nagrodę. 

We współzawodnictwie zespo 
łowym = _ przyznano  sześć|J. 
Alek i jedną drugą na- 
grodę. 

Nagrody piętwsze otr jały ; 
zespół Macieja Doka Z pi 
dzalni, w skład którego wcho- 
dzą: Stanisław Polit, St. Woś: 
niczko, Aniela Armecka, Broni- 
sława Łuczak i i Zygmunt Kowar 


indy- 
Bole- 


Zespół zyrżeblarek z przodóż 
wnicą Marią Twardowską na 
czele w składzie: A. Sżadkow- 
ska, L. Szamburska, W. Stefa- 
-niak i Z. Ciesieł: aii 


Na tkalni nagrod, zdobyły 
trzy zepoły. Zespół „jedynek* w 
jskładzie: Bronisław Morus, He- 
lena Gierach, Józefa Hornich, 
Jerzy Wojewódzki i Maria Bo: 
żyk; zespół „dwójek” wielókrot= 
nego przodownika pracy. Jana 
Ruska, z którym współpracują: 
Jan Pytel, Genowefa Macuda, 
Jan Psut i Jan Milczarek, 
wreszcie zespół młodzieżowy w 
składzie : Bronisława Piec, Hen 
ryk Pilarski, Stanisław Kraw- 
czyk, Jan Krawczyk, Julian 
Kuch i Bolesław Pakuła. 

Poza tymi trzema zespołąmi 
drugą nagrodę na tkalni zdobył 
SEENE „jedynek“ przodown 

ana Pludzińskiego, w składzie: 

Barbara Goździk, Bogdan Ste- 
chnicki, Leokadia Sikora i Jani 
na Wiedeńska. * 

Na cerowalni ziwycięsko ze 
współzawodnictwa wyszedł ze- 
spół Krystyny Gandyn. W skład 
tego zespołu wchodzą: Zofia 
Pak Btanisłayya Zal, Helena 

Jackowska, Janina Pawlik i Mi 
rosława Stankowska. 

Ogólna suma nagród, jakie 
wymienionym zostały przyzna: 


kiejś prywatnej 
w Częstochowie. 
Prżyżnajemy otwarcie, że nie 
mieli sił i ochoty czytać tej 
powie: liczącej ponad 500 
stron, Mamy jednak dość dokład 
ną opinię* o jej treści od towa - 
1zyszki, której książka ta wpadła 
przypadkiem do ręki i wystar - 
lo powierzchowne zapoznanie 
się z niektórymi „wyjątke ami", 
by wyrobić sobie zdanie o tej po 
wieś „Wyjątki”, zawierały. 
wszystkie porhograficzno -. psy + 
chólogiczne bzdury, typowe dla 
drobnomieszczańskiej ` literatury 
brukowej.  „pogłębiane* oczywi- 
sta aspektami „politycznymi“. O- 
bowiązkowo «panienka z dworu 
i prosty chłopak, fantastyczne 
przygody i komplikacje, gwałty 
4 wymuszenia oraz willa-więzie 
hie, tudzież szereg rasistowskich 
wycieczek. Jednym słowem 
szkodliwa szmita, która przed 
pójściem do druku, winńa była 
znali się — traktując ją łagod 
nie — w kosz, lub piecu. 
Znamy tego rodzaju powieści. 
Wiemy komu były potrzebne w 
międzywojennym okresie i czemu 
służyć miały. Wiemy, że i dziś 
jeszcze są tacy, którzy chętnie 
drukowali by takie książki i jak 


księgarni w 


czego znajdują się one Ww tobot 


tego nie wiemy. 

Zagadnienie bibliotek, zagad. 
nienie czytelnictwa — to sprawa 
ogromnej wagi. W naszym to- 
maszowskim przypadku jest to 
nie tylko sprawa biblioteki Włók 
ni rawa wszystkich 
bibliotek, jakie są na tereńie/mia 
sta. Hz 

Niestety, sprawie tej poświęca 


ne zamyka się cyfrą 185 tys. 
złotych. 


się zbyt mało uwagi. podchodzi 
się do niej zbyt łagodnie, a do- 


Dobrze pracuje Koło TPPR 


przy „Handlówce” 


Kola Towarzystwa Przyjaźni | 


Polsko-Radzieckiej w Hańdłów- 
ce jest obok koła przy Liceum|* 
Pedagogicznym najsilniejsze i 
iczniejsze wśród kół mło- 
dzieżowych Tomaszowa, Skupia, 
ono w swych szeřegach około 
300 ezłońków, co stanowi 80 
procent ogólnej liczby uczniów. 

O pracach i planach Koła in- 
formuje nas jego przewodniczą 
cy — kol. Szczepański 

— Celem „usprawnienia i wła 


ściwegó ułożenia pracy, organi- |5 


zacja została podzielona na 
dwie grupy: przedpołudniowa i 
popołudniową. Ażeby łatw 
można było nawiązać kontakt z 
szeregami członkowskimi i tym 
samym ułatwić pracę zat: zado- 
wi ustanowiono delegatów kla- 
sowych, których zadaniem jest 
m. ft, zbieranie składek, orga- 
nizowanie zebrań itd, , Ustano- 
wieńie delegatów klasowych 
TPPR ma tę dodatnią stronę, 


O zadaniach iroli samego Ko 
ła — nie trzeba mówić, ani pi- 
saé Zadania- są te same, “jak 
zadania nakreślone przed całym 
Towarzystwem. Jest natomiast 
ważne i istotne, jak te zadania 


są realizowane w konkretnej 
pracy. 
Pierwszym ważnyńiytnoi men 


tem w pracy jest SOG EE 
prasy i literatury radzieckiej. 
Koło prenumertje rozmaite cza 
opisma, począwszy od 
larnych magazynów, skończy 
zy — na pismach naukowych. 
Na ostatńim, niedawno odby< 
tym, walnym zebraniu Koła — 
decydowano, iż członkowie za- 
poznawać się będą. i studiować 
literaturę radziecką, poprzez ze 
społowe czytanie i. omatyianie 
niektórych kawych  wyjąt 
ów powieści na zebraniach 
Koła. +; 

Póza pismami i czasopistm: 
mi radzieckimi — są oczy 
ście abonQwane pisma Towa: 


popu: | s 


ży | nictwa szkoły, 


Pówaź 


t porot" Ad” *Gdoinku 
poputa szowania zagadnień, 
osiągnięć i zdobyczy Związku 
Radzieckiego — stanowi foto- 
kronika, ciesząca s iẹ wielkim 
zainteresowaniem wśród mło- 
dzieży, a obrazująca przykłado- 
wo w swym ostatnim nümerze 
zagadnieńia szczepieńia drzew 
metodą wielkich uczonych — 
Miczarina i Łysenki. , 

Czołowy aktyw szkolny Koła; 
członkowie Związku, 
Pols! W ostatnim 
3 i bardzo pracę 

która — to trzeba sobie 

twarcie powiedzieć p 
długi c pozostawiała w 


Obecnie 
To nie znacży, 
poprzestu 
doświadc: 
Chce ono pra ac0wać 
piej i jeszcze sprawnie 
dując opiekę i pomoc u ki 


jest już dobr: 
że Koło m 
pa doty Chc ŻAS0% 


TOW: 
której. dyrektor 


wodzi to braku odpowiedzialno- 
ści i czujności. 
do sprawowania: pieczy” nad księ! 
gozbiorami i cżytelnictwetn, zbyt 
lekkomyślnie traktują zagadnie 
nie szkodliwej 'i wręcz wrogiej 
ksi 


i, jaką tu i tam: można je- 
znaleźć. 


w bibliotekach 
Przy dotychczasowym ot: 


niu bibliotek, jeśli to było ró= 
bione w ogóle postępówano „me 
chanieznie i mało wnikliwie. U- 


suwano tylko to, o czym dwu 
nastoletni nawet sztubak wie, że 
winno dawho pójść już na maku 
Ale nie zainteresowano 
żkami, których tytuły i 
ka autorów były sprawdza 
cym niezńane, 


Jesteśmy przekonani, że „Zie- 
mia“ 


nie jest jedyną tego rodza 
iążką w bibliotece: Związku 
arzy, że inńe biblioteki 
również posiadają podobne „arcy 
dzieła”. 

Do zagadnienia poruszonego 
dziś wrócimy jeszcze, Ale przy - 
kład podany powinien Stać się 
sygnałem ostrzegawczym — dla 
wszystkich, którym pieczę had 
czytelpictwem zlecono, „Sygha - 
łem, że najwyższy Czas wziąć się 


najszerzej je propagowali, Ale dla į do uczciwego i ezujnego ptrzeglą 


du księgozbiorów. W konkret = 


niczej, związkowej bibliotece == hym wypadku — alarm ten wi- 


nien obudzić wydział kulturalno. 

oświatowy przy Związku Zawo - 

dowym Włókniarzy. z 
Zebranie. 


Klubu Korespomientów 


Przypominamy, iż dńia % bm. 
(wtorek), o godzinie 14 w lokału 
Fabrycznej Organizacji PZPR. od- 
będzie się zebranie członków Kiu: 
bu Korespondentów przy Państwo. 
wej Fabryce Sztucznego Jędwabiu 
Nr 1. 

W zebrani — -obok kofespon- 
dentów prasy: robotiiczej — win. 


ni wziąć udział ezłonkowie kole= 


ghm red == jyenit teteng ga- jS 


zetki ściennej. 


KRONIKA SPORTOWA 


SZACHOWE MISTRZOSTWA 
TOMASZOWA 

Wzorem lat ubiegłych w bieżą- 
cym miesiącu odbędą się szachowe 
mistrzostwa Tomaszowa. Organiza 
florom imprezy A iązkowieć" 
Zgłos zenia do mistrzostw przyjniu 
krótariat klubu codziennie do 
6 mtego br,, godzina -18. 
podają dö ido 
dku większej ilo 
tzostwa odbędą 
w kategoriach seniorów į junio 


ni SĄ o 
łek, dnia 6 bm, o gódznię 18, 
SZwiązkowca” przy 
mtii Lad owej 15, gdzie odbędz 


ul. 


Ar 


Ludzie powołani |” 


Dzięki zorganizowaniu w PZPW 


Nf. 29 zespołów najwyżs ja- 
kości, w zakładach tych ż dnia 
ña dzień podnosi się jakość pro 
lukcji. 

Do jednego z najlepszych ze- 


| społów, który iw przeważającej 
| ilości oddaje ekstra -= primę, na 
leży zespół Piotra Kudłińskiego. 
Na zdjęciu od lewej: Piotr Kud 
Józef jewski, Włodzi- 
Kiedo i Ludwik Hole, 


liń 
mier: 


Załoga PZPW Nr 29 { 
nawiązała kontakt z wsiami 


w powieci 


W,tych dniach żałoga Państwo - 
wych Żakładów Przemysłu Weł- 
nianego Nr. 29 nawiązała kontakt 
z czterema wsiami w pow. raw- 
sko . mazowieckim: Gostoń, Gó- 
ra, Łęgonice i Nowe Miasto — 
majątek, 

Na. Wsj ólnych zebraniach. chło 
pi uskarżali się na niezdróową 
atmosferę, jaka panuje w zarżą - 
dżie gminy i spółdzielni „Samo - 


e rawskim 


pomoc Chłopska".  Wskazywali 
na szereg niewłaściwych kro- 
ków, które poczynili zarówno nie 
którzy pracownicy zarządu gmi 
ny, jak i spółdzielni. Chłopi pod. 
kreślali konieczność uzdrowienia 
stosunków w czasie jak najkrót- 
sżym. Robotnicy PZPW Nr. 29 
obiecali chłopom swą pomoc w 
fozwiążywaniu trudności, 


MIASTO i JEGO BOLĄCZKI 


Czytelnicy zwracają uwagę... 
Dlaczego brak informatora? 


Towarzysz J. D, zwraca uwage 
na trudności, z jakimi powiąza- 
informowanie się o ruchu 
pociągów osobowych. 

„31 stycznia, w przeddzień wy 
jazdu synowej na Dolny Śląsk. 
skomunikowałem się telefonicz - 
nie, (tełefon Nr. 44) z dworcem 
kolejowym, cheat gha infor: 

i zdu po= 
miejsco: 


aczeniach 7 
wością, intefesującą minie.” Nie ~ 
stety nikt, dosłownie nikt z pra 
cowników PKP nie potrafił udzie 


liċ mi potrzebnej informa: 


üomości pracowników dworca 
rozkładzie jazdy og 
jedynie 


do 
ia pociagów na dworzec to 
maszowski. 

W rezultacie trzeba było: zdecy 
dówać się na odjazd pierwsżym 


Gimnazjum 
na korytarzu wisi oprawione 
ramki ogłoszenie: 


Handlowym 
w 
„Wstęp na kory 
szkolny osobom obeym wzbro 
Ponieważ ą 
a, must ślę z któ 


ta 


lepszym pociągiem, by dópieró w 
Koluszkach dowiedzieć _ że 
odjazd innym byłby znacznie wy 
godńiejszy i mie narażałby ha 
wielogodzinne wyczekiwanie na 
półączenie, 

Czy taka stacja jak Tomaszów, 
nie mogłaby mieć pełnego roz- 
kładu jazdy, i pracownika, który 
koniecznych informacji mógłby u 


Wniosek uważamy zą całkowi 
cie słuszny. Spośród pracowni- 
ków PKP, jeśli nie wszyscy, to 
choć jeden powinien znać głów- 
ne połączenia Tomaszowa z inny 
mi: trasami, by móc podróżują = 
|cym udzielać niezbędnych i traf. 
nych informacji. Sądzimy, że wła 
dze kolejowe sprawie tej poświę 
cą nieco uwagi. 


ińcu: szkolnym; czy 
čemu napisowi, 
u na korytarzu? 

«A może byłoby dobtzę, aby kie 
rownictwo szkoły urządziło _ ja - 
kaś kalnie dla inte 
Jeżeli to nie jest możliwe, 
łoby zdjąć ten żdaje się 
ñy napis ... fy 
ywiście, jak się % chować 


że aktyw ten oddziaływuje bez. |stwa wydawahe w jezyku pol- jest jednocześnie „opiekunem ot losowanie mistrzostw, p uczniów omunikować ypadku konieczności wej = 
„pośrednio na masy członkow- im — % „Wolnością! i. „Przyjganizacji z ramienia Zarządu regulaminu, ustalenie: wysoko- | ję, jak w takim W ścia do szkoły, gdy wstęp fa Kó- 
skie, jaźnią" na czele, Miejskiego TPPR. wpisowego itp. ? 1 sóstąbi Czy czekać na ulicy, |ryfarż wzbtoniony?.., 

banerek www 


W czasię Krajówej Konferencji 
Związku Samopomocy Chłopski 
„stwierdżono, że jednym z ważniej | 
ych osiągnięć minionego roku 
1949 jest poważny wzrost Sieci bi 
' bliotek - oraz ich zaopatrzewie w 
książki, 

W ciągu 1949 roku powstało na 
obszarze całego naszego kraju 
nowych bibliotek, liczących 
ponad 316 tysięcy tomów. Obecnie 
więc istnieje już na. wsi 4.165 bi 
bliotek, posiadających łącznie o- 
koło 465 tysięcy książek. Z biblio 
tek. tych korzystają masowo chłopi 
mało i średriorolni. Szczególną po 
żą się utwory: pisa 
h, książii fachowe z 


ciorys Tow. 
sujące „Jego, życie i d alalność. 
Z okazji 70 rocznicy urodzin 
Generalissimusa Stalina dostar- 
czono na wieś.5.000 tomów. 

W listopadzie ubiegłego roku 
Związek Samopomocy Chłopskiej 
przystąpił (przy, ścisłej współpra= 
cy z Inspektóratami Szkolnymi) 
do organizowania kursów począt- 
kowego nauczania dla analfabe- 
tów. Obecnie we wszystkich woje 
wództwach czynńych jesi. 4.658 ta 
kicn kursów, przy czym na każdy 
kurs uczęszcza przeciętnie 16 osób. 


Stalina 


$ 


We wszystkich niemal miastecz 
kach powiatowych istnieją koła 
prelegentów, które prowadzą oży 
wiona działalność, krzewiąc wśród 
ludności iejskiej zdobycze róż 
nych gałęzi nauk. 

Tak wygląda sytuacja ma wsi na 
tym odcinku na terenie całego na 
szego kraju. Przy 
temu samemu zagadniegiu na te 
renie łódzkiego wgjewództw 
Przy ponad 300 | świe icach Związ 
ku Samopomocy Ghłopskiej zare- 
jęstrowańo do początku obecnego 
roku 107 bibliotek, Trudno jest 
operować ścisłymi danymi co do 
iloścj książek, znajdujacych się. w 
wymienionych 107 bibliotekach. Z 
każdym bowiem tygodniem ilość 
książek powiększa się, przy jedno- 


czesnym. wzroście czytelnictwa. || 
Przeciętnie każda biblioteka posia 
da porad 100 | omów. Sa jednak 


r Rozwija. się czytelnictwo na wsi 4 
Chłopi mało i średniorolai ją 


masowo korzystają z bibliotek 


na; terenie * nasżego W CWE 
biblioteki świetlicowe 
i „bogactwafh 


bem organizowania czytelnietw a, 
Tak np. w Hucie Dłutow 
wiatu łaskiego biblioteka liczy 
1500 książek, w  Gorzkowicach 
około 1000 książek. Pod względem 
orgarizowania czytelnictwa w bi 
bliótekach przoduje Małków w 
powiecie -steradzkin Jest to 
sługą młodzieży wiejskiej ucze 
szezającej do Uniwersytetu Ludo 
wego. Oprócz specjalnego bibliote 
karza, który zajmuje się wydawa 
niem k; owaniem ich 
w kartach czytelników, młodzież 
pełni dyżury, dopilnowując, aby 
la w czyłelni cisza, aby 
Hie były niszczone. Ta sa 
ma młodzież postarała 
wieszeńie haseł wzywających do 


ię ò wy-li 


j i 


rozpowszechr 


nia czytelnictwa i 
azek, 
Jeszcze niedawno wieś nie mia 
dufania do świetlicy i książki, 
obserwujemy odwrotne: zja- 
.„ Chłopi mało i średńiotolni 
się do świetlicy, a książki 
e. ZMP-owćy ji 
czytają dzieła 
zmu - leninizmu, 
studiu; 
star rolnicy 
cła fachowe. a kobiety- 
Kół Gospodyń — książ 
ki opisujące życie kobiet lub oma 
wiające zagidnienia gospodarstwa 
domowego. 
Przy świetlicach naszego wóje- 
wództwa oprócz czytelni zorgani= 
OW: ały się GE zespoły samo 


klasyków mark: 
Uczestnie, y | kółek 


ufowanie fad 
i kaakit. Takich zesbołów I 


laniem js 


mamy już 148, liczących pizecięt- 
nie'po 20 osób w. jednym spole, 
Jednocześnie powstają jespoły 
Wszechnicy Radiowej, a słuchacze 
star ę wiedzę swoją pogłębić 
jak n j. Z „pocz atkiem b. 
roku w 5-ciu powiatach naszego 


województwa istniało 17 zespołów 
Wszechnicy Radiowej. Do końca 
dbċenego miesiąca. poły -tak 
powstaną we w: kich powia= 
tach, 

Kfzewieniem czytelnictwa zaj- 
mują się rówi ursy dla analfa 
betów, Na wszystkich 313 zorgani 
zbowarych do tej pory kursach 
uczą się czytać i pisa 
„Są to robotnicy Tolni 


po w 
czytelników w bibliotekach 


wiejskich, 


Obok osiągnięć 
oświatowej na ws 
braki 


istnieją w pracy 
i jeszcze pewne 
i niedociągnięcia, które w 
m czasie będą tisunięte. 
innymi, zastąpi się wkrót 
e pracujących opiekunów Spo 
ych nad kursami początko- 
wego nauczgnia, ludźmi bardziej 
wnymi. Poza tym w celu 
zwiększenia ilości zespołów samo- 
kształcenia rolńiczego, inspekto-- 
rzy postanowili nawiązać ściślej+ 

niż dotychczas współpracę z 
stwową Administrącją Rolna, 
jąc z prelekcji na tematy 
fachowe, wygłaszanych Pare pra 
cowników A. R. 

Podjęcie szeroko zakone 
akcji walki z zacofaniem wsi przy 
jednoczesnym rozszerzaniu czytel 
ńictwa, pogłębienie naukowego 
poglądu na świat, oto wytyczne 
planu na rok bieżący dla Związku 


Samopomocy Chłopskiej. Poprzez 
czytelnie i prelekcje Wwygła 
szane licach, informówać 
się będzie chłopów o wyższych 


formach gospodarki rolnej na 
0 pracy "grup plantatorów 1 hos 


.|dowców, o wła: 
dzielni Gninnych „Samopómocy 
z| Chłopskiej”, jak również o spół 


dzielczości pródakcyjnej, 
asz, 


Co pisała prasa łódzka 4 lutego 1930 r. 
KRÓLOWIE ZA DUŻO NAUKI! 
W NIEBEZPIECZEŃSTWIE Na zebraniu Angielskiego Towa- 
Król hiszpański Alfons, którego |rzystwa Naukowego — prof: Bur- 
portrety poczęto palić publicznie na | rough wystąpił z wnioskiem przer- 
placach miast hiszpańskich — zwo: | wania wszystkich prac badawczych 
łał zjazd rycerzy „Złotego Runa”, Dolna Okres 10 lat, a to z tego powodu, 
Madrytu zjadą więc wszystkie „koro |że już jest za dużo nauki na 
nowane głowy” Europy”, które „czn-|1 wiecej z tego zmartwień 
żytkuł 


ją się poważnie zagrożone rozwojem 
idei republikańskie 30 TYS. OFIAR ALKOHÓLIZMU 
po A a PPN I W USA 


W Ameryce przeciętnie 30 tysięcy 
osób rocznie umiera wskutek ostrego 


DEMONSTRACJE BEZROBOTNYCH 
W RUDZIE PABIANICKIEJ 
Wczoraj w godzinach popołudnio+ 
wych odbyła się przed magistratem 
m, Rudy Pabianickiej - demonstracja 
bezrobotnych, którzy wznosili okrzy- 


PAŃSTWOWY TEATR 
im, SPEFANA JARACZA 
(ul. Jaracza 27) 


Dziś o godz. 18 dramat J. Słowac- 


kiego pt. „Maria Stuer ki: „Ządamy pracy, żądamy zapo-|f 

bilety wyprzedane. Pass móg!* Demonstranci próbowali włar- 

ważne; 5 gnąć do gmachu magistratu, czemu 
PAŃSTWOWY przeszkodziła jednak. policja, 

TEATR POWSZECHNY: STRAJK KOLEJARZY W INDIACH 


(ul11 Listopada 21, tel. 150 20) 


W Indiach. proklamowano — po- 
Codziennie o godz. 19.15 wśzechny strajk kolejarzy. Ruch na 
Komédia w 4 aktach J. BI wszystkich „liniach kolejowych za- 


Y, mari. Wszystkie warsztaty kolejowo 


świecą pustką. 

476 MILIONERÓW W USAs 
Liczba ludzi, których dochód rocz- 
ny przekracza milion dolarów, wyno- 
si w USA 476, Jeszcze dwa lata lemu 
Ww USA było tylko 206 osób, posia- 
dających takie dochody. 

REDUKCJA W PIOTRKOWIE 

Piotrkowska Maniifaktura na Buga: 
ju, która dotąd: pracowała przez trzy 
dni w tygodniu — obecnie wymówiłą 
pracę wszystkim, robotnikom, 


i 
bińskiego i innych. 
Kasa czynna od 10 do 13 i od 16. 


PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
(Daszyńskiego 34 tel 123-02.) 
Dziś teatr nieczynny. 
espół, ra latagan 


EATR KOMEDIÍ MUZYCZNEJ ; 

(al. Piotrkowska 243) 
ota, dnia 4 lutego o godz. 19.15 
jeścia”. Udział. hie- 


| Ra TERONOW ZO 3 


w Warsza- 


ef (dawniej Zjednoczonych) panuje oży- 


łódzki peńczenista Przyborowski, któ 


ZE SPORTU 


łaiewoła zaatakuje dzisiaj, rekord 


W konkurencjach męskich walkę z Przyborowskim 


stoczy mistrz Polski w 


Na i5yszY pian dzisiejszych i jatrzejszych imprez: sportowych w Ło- 
dzi wysuwają się łyżwiarskie mistrzostwa Łodzi w jeździe szybkiej, 
Przez długi czas łyźwiarstwo w Łodzi nie miało takich doskonałych 
warunków atmosferycznych jak obecnie, toteż należy przypuszczać, że 
tegoroczne mistrzostwa Łodzi w jeździe szybkiej będą imprezą ze 
jas miar udaną, gdyż mróz z pewnością dopisze i dopisze.. ofgani* 
zacja. 


POD PROTEKTORATEM ZW. * 


Na boisku przy ul. 
WŁOÓKNIARZY 


Tymienieckiego 


wiony ruch. Rej wodzi tu popularny 


Protektorat nad mistrzostwami 
objął Zarząd Główny Związku Zawo 
dowego Włókniarzy, który wraz z Wo 


ry niedawno wraz z Głażewską pó- 
wrócił z Zakopanego, gdzie brał u- 
dział w, mistrzostwach Polski. 


— Tor będzie pierwszorzędny — | jewódzkier Uizędem Kultury Fizycz- 
mówi największy chyba. w. Łodzi en- | nej ufundował szeteg wartościowych 
tuzjasta panczen, Obwód wynosić bę |naoród. 


dzie 250 metrów. Ponieważ |pierwsze 
go dnia zawody zakońć i 
koło godziny” 19_ pr. 
oświetlenie, 4 rakiety aby i strona de- 
koracyjna mistrzostw wypadła jak 
najlepiej. 


Pięściarze Tomaszowa 


nadal na czele kl. B 

Pierwsza runda spotkań o driżyno- 
we mistrzostwo kl. B okręgu łódzkie. 
go w boksie dobiega końca, Żaden ty- 
dzień nie jest pozbawiony niespodzia- 


Strona sportowa mistrzostw zapo- 
wiada się rewelacyjnie, Na starcie uj 
rzymy przede wszystkim najlepszą na 
szą panczenistkę, mistrzynię Polski na 
rok 1950 Jadwigę Głażewską, dalej 
trzykrotną. mistrzynię przedwojenną i 
mistrzynię słowiańską—Łukasik, a w 
konkurencjach męskich obok Przy- 
borowskiego ujrzymy Eglera i.. Je- 
rzego Beka mistrza Polski w kolar- 
stwie torowym, 


uł 


nek, Oto one: p PRZYBOROWSKI OBAWIA SIĘ 
w Tomaszowie: Włókniarz — Zwiąż BEKA 
kowiec 8:8. 
w Piotrkowie. Gwardia — Legia| — Bek — mówi Przyborowski — 
Łódź 10:6, - będzie bardzo niebezpieczny, Jerzyk. 
w Sieradzu: Legia — Korab 0:16. 


trenuje codziennie i trzeba przyznać 
doskonale mu idzie, Na panczenąch 
czuje się tak dobrze jak na rowerze. 
Gdy jego wylosuję ż pewnościa re- 
kord okręgowy na 10 kilometrów zo- 
stanie pobity. 


w Karsznicach: Kolejarz — Włók- 
niarz Pabianice 9:6. 

w Kutnie: Spójnia Widzew — 16:0 
(walkower), 

Po uwzględnieniu ostatnich wyni- 
ków tabelka przedstawia następu- 
jąco: ? 


bezpieczeństwie, Jak się dowiąduje- 


„Nr 35 


Na krzywìżnie... 


polski na 500 m. 


kolarstwie Jerzy Bek 


Ale nie tylko ten rekord jest w nie 


my, Głażewska ostrzy pazurki na 
kord Polski na dystanste 500 metrów. 
Inne rekordy też będą prawdopodob- 
nie mocno zagrożone. 


WIELKA  NIEWI ADOMA 


O ile w konkurencji kobiet Głażew 
ska jest stuprocentową faworytka, a 
tyle w konkurencji. mężczyzn ostra 
walka zapowiada się pomiędzy Przy- 
borówskim, Eglerem i Bekiem i kto 
wie, czy Bek nie przywdzieje jeszcze 
jednej koszulki mistrzowskiej. 

Ogółem w mistrzostwach startować 
będzie około 25 zawodników, w tym 
10 juniorów i 15 seniorów. Program} Z zawodów łyżwiarskich 
pierwszego dnia zawodów przedsta- w ZSRR 


wia się następująco: 500 i 1000 ju- 
Dzisiejsze imprezy... 


niorzy, 500 i 3000 kobiety, 500 i 5000 
Szczegółowy kalendarzyk / imprez 


mężczyzni. Sędzią głównym zawodów 
wyznaczono ob, Lubarskiego, który 
reprezentować będzie P.Z.E. sportowych na dzień dzisiejszy przed 
Poczatek dzisiejszych zawodów stawia slo jak mastgpujo: sk 
4; B A + sala )gniska 
Piskbiajo se żyodz 18) przy ul. Traugutta, godz, 19 zawody 
koszykówki o mistrzostwo ligi: ŁKS 
Włókniarz — Gwardia Kraków. 
ZAWODY ŁYŻWIARSKIE: Na to- 
jarze |7ze yżwiarskim przy l, Tymienieckie 
go 17 rozpoczną się drugie powojenne 
| mistrzostwa okręgu łódzkiego w jeż. 
dzie szybkiej dla mężczyzn, kobiet 
oraz młodzieży do lat 18, Początek o / 
godz. 16; dla janiorów 500 i 1000 
mtr, dla kobiet 500 i 3000 mtr; oraz 
dla mężczyzn 500 i 5000 mtr, 


PO MISTRZOSTWACH DO- 
KARPACZA 


Po mistrzostwach Łodzi łyź 
„Związkowca - Zrywu”: Głażewska, 
Łukasik, Przyborowski Egler, ,Ciszew 
skie Danuta i Mila, oraz Mazepus (ja- 
zda figurowa) wyjeźdzają do Karpa: 
cza, gdzie w dniach od 13 do 20/b.m. 
rozegrane zostana ogólnopolskie. mi- 
strzostwa Związkowców. 


—— Finaliści 


Związkowięc , Tomaszów. 8 ih 


mistrzostw Polski 


ny. Chór — SKAZANIE BEZROBOTNEGO gyin Kutno 9 13 Sport w ZSRR 4 
Bezrobotny mieszkanićc Pabianic | Legia Łódź 9 1 a " z 
Bilety do zabycia w kasie teatru|Jan Ożga — skazany został na rok | Włókniarz”"Tomaszów 9 10 z P w hokeju na lodzie 
od godz. 10 do 18 i od 17. W niedzie| więzienia, za lo, że „domagał się w| Korab Piotrków 8 8 e or 0 SZCZEWNI owej Do finału hokejowych mistrzostw 
le i s: ŻĘ teatru czynna dd sposób brutalny wydania talonu żyw | Włókniarz Pabianice 8 8 > Polski zakwalifikowali się: Górnik 
godz. nościowego”, Urzędnik — Feliks O: | Kolejarz Karsznice Ati A 
SALA TEATRALNA „OGNISKO“|to — poczuł się obrażony odezwa-| Widzew Łódź 8 6 zatwierdzony! A PZ WZA 
uk Moniuszki 4-a zrobotnego: — Dajesz czy | Gwardia Piotrków 8 5 OREWA (Giwi). Midi WŚ W KopiiwcZ (NWAI | EA, ETE aaoo 
Objazdowął Teatr. Dramaty: Do Legia Sieradz z 4 a Związek Łyż iania wian, | > S aako rofos korj’? zwycięstwie nai Stalą katowicką 
mu Wojska Polskiego w Warszawie Stal Lódź RURĘ ODRZE ; TE e Ponieważ aze ZE re Ę 10:4, Kolejarz (Toruń) po zwycięs- 
wystawi sztukę M. Gorkiego pt. © W iedziólę odbędą się dalsze me. | mi! Wszechzwięzkowy Komitet uiti |y światowe na dystansach: 600, 1500, | „i, naq ogniwem Piastem (Oteszyn) 
„MATKA' (=: cze: ry Fizycznej i Sportu ZSRR o uzna-|5000 i 10.000 m, w konkurencji męs- | 5.5 oraz Ożniwo Cracovia po zwycię- 
Początek o godzinie 19.15.  — ~J um, EB SOM | W Pabiakicach tamtejszy Włókniarz niu za oficjalny rekord światowy wy |kiej oraz ma 500, 1500, 3000 1 5000 m: krate: uai Legią (raraawijć 046, 
FA Zyd TEATR r A SEA HEA poat mae Ra SE  Skóiny, nikit Holszczewiiikówej w Klasycznym | w konkurencji kobiecej, dò Holszczów. SS a 
„PO ARDIA — dle zieży (Stali żeni” gospodarze” ponio: 7 aoga |: ; i f 
(ul, Nawrot 27, tel. 135-14) Dźleci ż jednego poddać je Aj nip poniosę "Bór | więtobojn w jeździe szybkiej — |nikowój iależy również rekord Świata Tournee“ łyżwiarzy 
Sobota, 4 lutege>1980. Godzina | + 216 18, 20 ~ W _ Tomiaszowie** Włókniarz: będzi Wynik ten uzyskała Holsz-|w biegu na 3000 m, ustanowiony waj s ` d 
alowe pt [BAŁTYK (Narutowicza 20) „Czarci | miał łatwą przeprawę zé Stalą łódzką. Zeszłórocznych qeas mistrzostw ZŚRR w roku ubie-| Po I pilstrzostw Iyiwiar- 
Żleb“ — film produkcji polskiej —| W Piotrkowie Gwardia nm szanse odbyły Się | gym. skich Polski w jeździe figurowej, 


godz. 17, 19, 21 


jowych i 
godz, 11, 4 
19, 2 


nych Nr 6% 
5, 16, 17, 18, 
HEL — dla młodzieży (Legionów 2) 

„Śluby kawalerskie* godz. 16, 18, 20 
MUZA CME in) yBogaća na- 

rzeczona* godz. 1 
POLONIA (Biotekowska 67) „Czar 
--Żleb* — godz. 17, 19, 21 


PRZERWA; 
13.30 Program SESJE 
szkolna; 14.00 


PRZEDWIOŚNIE (żeromskiego 76) 
0: (E) Mu: „Sumienie“ godz. 18, 2 
ra Koncert solistów; ROBOTNIK (Kilińskiego 187) — 
„Depesz i „Czarodziej sadów! — godz, 18, 
lie dziecięcychę ROMA (Rzgowska 84) — Wacho = 
Judniowy; 16.20 (£) Aktualność nie zaloty“ — godz. 18, 2 
(£) Muzyka taneczna; | REKORD (Rzgowska 2) „złoży, kin: 
(E) -Informator kulturan: ezyk“ 


17.00 (Ł) „Przy 
1800 „Z kraju i ze świata”: 18.15 Ma 
zyka ludowa; 18.40 „Wszechnica Ra 
diowa* kurs I — V ż : 
„Podstawy ekonomii; 19.00 Andyja 
dla wsi; 19.15 Koncert; 20.00 Dzi 

nik wieczorny; 20.40 Skr 
zna; 21.00 Koncert 
„40 „Opowieść o Adamie Mickiew 
czu; 22.00 (Ł) „Czy kotlety można 
wyhodować w probówce“; 22.13 (Ł) 
Program lok. to; 22.15 Nowy 


jih 
na Ewa" godz. 18, 20 

ŚWIT (Bałucki Rynek 2). „Dieci oli- 
ey“ 1 0 


godz. 

POOR: 108) „Świat 
śmieje" godz. 16.30; 18.30, 20.80. 
TATRY (Sienkiewicza 40) „Dzwon- 

nik z Notre-Dame“ g. 16, 18, 20,50 
WISŁA (Das 

> godz. 16.80, 18,30, 20.80, 
ÓKNIARZ (Próchnik ka 16) „Czar 


BAJKA (Franciszkańska 81) „Pieśń 
tajgi" godz 17.30, 20 

GDYNIA (Daszyńskiego 2) — „Pro: | 
m aktualności k 


*|bmli Włókniarza o godz, 10 rano, 


mistrzostw świata, które 
pokonać zespół Widzewa, chyba że ło, 1 
dzianie będą dobrze przygotowani do 
tego meczu (tyczy się to zwłaszcza 
limitów). 

W Łodzi walczą dwie Legie, łódzka 
oraz z Sieradza, Mecz odbędzie się w w siatkówce 

W dniu 2 lutego w sali 
ka odbyło się uroczyste otwąrcie mi 
strzostw łódzkich szkół średnich w 
siatkówce i koszykówce zarówno żeń 
skich jak i męskich zespołów. 

Wyniki gier; 

W siatkówce KI Gimnazjum poko- 
nało Liceum Pedagogiczne 2:0 (15:5, 
15:1), ¢ 
W meczu towarzyskim w siątkówce 
męskiej X1 Gimnazjum pokonało re- 


Ognis- 


Nie jest wykluczone, że padnie w 
niedzielnych spotkaniach kilka niespo 
dziewanych wyników. 


WZYWAJ POGOTOWIE 


TYLKO W KONIECZNYCH 
WYPADKACH! 
Telefony Pogotowia 
Ratunkowego PCK 
134215, 117-11, 104-44 


Z Budapesztu donoszą... 
Gaj w MI: rundzie 


mistrzostw świata w tenisie stołowym 


BUDAPESZT (obst. wł) W cwar-|3:0 (21316, 21:11, 21:18). Solter (Wę- 
tek wieczorem rozpoczęła się II runda | Sry), po niezwykle zaciętej walce, po 


i Żleb” godz. 16 30, 18.30, 20,30 


numer „Kuźni Ò Koncert roz- 


rywkow z PRAGI H kiego 16) — 
(CZE 23.00 Osta 0, 18, 20 
tnie wiadomość 1.10 Program na 

jutro; 28:15, Mu na, 


papofrwanacowwwwcyy a 


tmaóora 


WIŁEGENUA 


„ 69 


Ay 


L4 


Droga wiodła poprzez gęste krz wyprowadziła Lelę na dość 
Szeroki gościniec. Na brzegu drogi stały zagrody dla bydła, na żer- 
dziach wisiały jaskrawe szmatki, które wieśniacy wieszają na pa- 
lach dookoła pomieszczeń dla bawołów. Widocznie w pobliżu jest 
wieś, Dlaczego więc jest tak cicho w zagrodach? Nie słychać ani 
peczenia kóz ani ryku bawołów ? 


Wieś ukazała się nagle za zakrętem drogi. Było tu cicho, ci- 
„ Martwe, puste domy stały po obu stronach 
pośpiechu, jakby uciekając przed 
tzymś groźnym. POWSYTAGIE naczynia, nędzne sprzęty walały się 
na progach domów. W opustaseniyeh chatach widać Był o Wygasłe 
ogniska; Gdzie podziali się wi: 
1apotkała ani jednego człowieka. Na ŚWI murku j 
łup wygrzewała się w promieniach słońca jasnoszira żmii 
- łymi plamami. Pustka i kompletna cisza... Strach opanował Lelẹ. 
Gdzie jest ta wieś, o której mówił jej Czandra?.. Polana, świąty- 
nia i spałóny las?.. Zabłądziła, Trzeba wrócić nad rzeke i odszu- 
jv kierunek. Wkrótce zaidzie słońce — musi sie pośpie- 


mistrzostw, indywidualnych świata w | konał Widerę 3:2 (15:21, 23:21, 21:15, 
tenisie stołowym. Duży sukces odniósł | 19:21, 21:19), 
Gaj, który w ładnym styli wygrał z| Rójzen (Izrael) — Gayer 3:2 (21:18, 


su (I 12:21, 21:12) 12:21, 21:18). 
Tak więc w III rundzie, walczy 


ko jeden Polak — Gaj, 


Mai van Hoek (Francja) 
21:15, 21:177 21:17). 
Sido (Węgry) zwyciężył Rawczyka 


tyl 
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szyć, Minąwszy dżunglę, Lela wyszła nie nad rzekę, jak pragnęła, 
a na otwarty, pagórkowaty teren. W Świetle zachodzącego słońca 
ujrzała w oddali na wzgórzu duży biały dom 'z balkonami i cztere- 
mą płaszczyznami dachu. To był na pewno dom jakiegoś naczelni-' 
ka - ramindara, a może nawet samego tutejszego radży. Lela nie- 
raz widziała takie domy w swych rodzinnych strohach. Przestra- 
Szywszy się. wróciła z powrotem dò lasu. Wpaść teraz z ręce radży 
lub jego sług? Nie, lepiej już zawrócić do ws Nadchodziła noc 
i groziły jej zwierzęta leśne, wychodzące na nocne łowy. Lela wró- 
ciła do wsi i spędziła noc w czyjejś opuszczonej chacie, Rankiem 
poszła daleko. Droga prowadziła ją nadal w głąb lasu. Nie było 
tu jednak tak bezludnie jak we wsi. W lesie byli ludzie i choć nie 
pokazywali się, Lela czuła ich obśeność. Kilka razy słyszała urywki 
pieśni, oddalającej się gdzieś w głąb lasu. Podniosła z ziemi świeżą, 
nie pociemniałą jeszcze skórkę Fanana. Raz poczuła wyraźnie za- 
pech dymu i usłyszała przyciszone głosy ludzkie, Wyszukała naj- 
wyższe drzewo, wdrapała się na szczyt i rozejr: ała się po oko- 
licy. 1 Nie było*widać nikogo. Ludzie schowali się zapewne i zagasili 
ogie Poszła dalej i znów usłyszała urywki pieśni, a na ziemi 
spostrzegła przed sobą ślady wielu bosych stóp ludzkich, przecina- 
jących piaszczystą ścieżkę. 

Nie, to nie byli Anglicy. To byli swoi, Lela nabrała otuchy. 
Choć wieś jest pusta, jednak w lesie są ludzie. Poszła szybciej, 
Wkrótee zaczęły się w lesie błota, a za nimi ukazało się zatopione 
pole ryżowe. Gdzieniegdzie woda była odprowadzona i kiełki ry- 
żu żółcił sie, lśniae w słońcu. Lela szła odważnie navrzód. Gdzieś 


Mistrzostwa szkół średnich 


łyżwiarze wyjadą z Zakopanego na 
tonrnee po Polsce ż rewią na lodzie. 


Odwiedzą po raz drugi Warszawę 
oraz Łódź, Karpacz, Krynice, Kra- 
i koszykówce ków i Katowice, 
prezentację Sieradza 2:1 (15:6, 12:15 
15:6) r: 5 i 
W drugim spotkaniu mistrzów GŁOS 


Organ Łódzkiego Komitetu I Woje- | 
wódzkiego Komitetu Polskiej Zje- 
dnoczonej Parti) Robotniczej 


IV ST.P.D. pokonało II ST.PD. 
W koszykówce męskiej I Gimna- 
zjum im. Kopernika wygrało z XIX 
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PRAGA (obst. wł) — Do komitetu 
organizacyjnego II międzynarodowych | 


Dział korespondentów robct= 
miczych 1 chłopskich oraz 
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ych 2i 

Dział mutacji 


228 

zawodów narciarskich o. „Pucharj | Dzia! mutacji, zaa 

Tatr“ wpłynęły dalsze zgłoszenia za- Po ewn, BA II 
Dział ekonomiczny 1218-11 


wodników zagranicznych. Między im, 
Węgry i Rumunia zapowiedziały przy 
stanie na zawody po 35 zawodników, 
Francja — 25 narciarzy klubów robot 
niczych oraz Bulgaria — 24, 
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zmtnych już uczestników zawodów wy 
nosi *292 osoby, Spodziewane są ji 
cze dalsze zgłoszenia. 
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w pobliżu powinna tu być wieś. Ale co to? Co się stało? 

Lela weszła na pagórek. Wzdłuż leśnej Ścieżki stały sniutne 
resztki chat. Szczątki trzcinowych ścian, dachów, pokruszony jak 
trawa bambus, na błotnistej, wilgotnej ziemi znać było ogromne 
wklęśnięcia. Drżąc, Lela podeszła bliżej. Spod leżących drzwi ster- 
czały martwe ręce, Na ziemi widniały plamy krwi, zmiażdżona rącz- 
ka dziecka była wgnieciona w łajno wielbłądzie... ` s 

Duży, drewniany moździerz wielkości człowieka — leżał pęknię- 
ty jak gliniany czerep, — zmiażdżony czyjąś ciężką stopą. * 

, „Słonie!“ — zrozumiała Lela, Na wieś skierowano stadó słoni, 
aby zdusić ją, zniszczyć, wgnieść w ziemię razem z domami i RZS 
mi. 


WPA OW GRAZ WATERS 


Kto to uczynił? Za co? Spod jakiejś glinianej zagrody SASA: 
ła zmi a jak orzech głowa chłopca. Oczy wyci lodzące z orbit... 
zdawało eli, że patrzą na nią z.niemym zdziwieniem., Ciałem 
dziewczynki wstrząsnął dreszcz i zaczęła uciekać. Byle prędzej 
odejść stąd... 

Biegła prosto w las, own gałęzie czepiały się jej nóg, 
kolce rozrywały sukienkę. Majaczył się jej jak we Śnie tupot, tupot 
ogromnych nóg słoni, biegnących za nią przez las. Pędziła bez opa- 
miętania, zapomniawszy o wszystkim, nie wiedząc, gdzie się znaj- 
duje. Przebiegła jasem około pół mili i nagle niespodziewanie zna- 
Jazła się nad rzeką. Brzeg był szeroki i pusty. Wysoki tamarynd 
rozłożył swe gałęzie nad piaszczystym, nadbrzeźnym urwiskiem. 

Oto bv?» miejsce, o którvm mówił jej Czandra-Sing! 
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